
Opłat.Il poestC>wa utnczona ryezanem cena ze li'· 

DZIENNIK - . Zrodzony z idei 
W 60 rocznicę urodzin Palmiro Togliatti 

Wielkiego Stalina .zon· zx·1 "' ' ...... Rok IX or '73 (2701) Łódź, czwartek 26 marea 1953 r . 

ruch socjalistycznego współzawodnictwa-
p ot ę ż n q dźwigniq w walce o plan 

Dlugof al owe współzawodnictwo 
w ZPB im. Stalina 

Powoli, wśr6d skupionej ci- klaracją. J'uż wyniki produk- Aczkolwiek w wielkiej zało-
tJą, brzmią mocne słowa inż. cyjne dwóch dekad marca wy- <lze ZPB im. Stalina widocz­
Błeraaeklego . kazują, że załoga największe- ny był poważny przełom już 

- Stalin żyje i żyć będzie go kombinatu przemysłu włó- w IV kwartale ub. roku, kiedy 
• na8'Zych sercach. Wielki k.ie-nniczego ZAKŁADÓW t0 w okresie kampanii wybor 
Ml po stracie Wodza przeku- PRZEMYSŁU BA WEŁNIANE- czej na skutek potężnej fali 
jemy w czyn. Czynem czcić GO im JÓZEFA STALINA mobilizacyjnej wzrosła świa­
będziemy Jego pamięć. Cała postanowiła zerwać z niewyko domość mas robotniczych, co 
nam:a, załoga, dumnie nosząca nawstwem planów, zerwać z niewątpliwie przyczyniło się 

.:Tego wielkie imię posta_nowiła 'nierytmicznością produkcji, ze do wykonania i przekroczenia 
ci:,nent udowodnić, że godna ·rwać z opóźnieniem i hamo- planu IV kwartału 1952 r. -
jest Jego imienia. waniem marszu klasy robotni-j to jednakże dług zaciągnięty 

Słowa te nie były CZ.ezJ\ de-czej ku lepszej przyszłości. wobec społeczeństwa przez nie 

,,M OJ 
Spójrz na tę kartę pn:y maszynie: 
ona wydajność twoją znaczy. 
Przez liczby serce twoje płynie 
i rytm uzgadnia z rytmem pracy. 

Bo to, co robisz - dla ojczyzny 
i dla rodziny jest i ciebie. 
Twój trud się w plon przemieni żyzny, 
odnajdzie w najpiękniejszym chlebie. 

PLA N'' 
Kraj nasz wyrasta, rosn1esz ty z 
w wysiłku swym ustokrotniony. 
I jeśli każdy sąsiad, hliźni 
tak czynią - razem nas miliony. 

rui.m 

Więc zwie·rnc siły, wzmacniać mięśnie, 

wzmo7.onr<l nas wydźwignie praca. 
Bo tylko c.ma rodzi szczęści~ 

i ludzi w lepszych 1nzeistacza. 
.Tan Koprowski 

fan Kamh"iski i Henryk Ryl,icki, maj~trowi" zmianowi tkalni ZPH lin. Stali'1a Za­
'dad „('" - ut•worzy)j brygadę Czutkicha. Po<lpisu.ią zohow iązauie, że zesp-0!y ich ·~więk­
;zą ilosć picrw;;zego gatunku z fi5 do 70 1>ro"·· a caln~P. pro rlukr.ii cladzą bez braków. 

I Le" e: Zofia Chicińska. tkaczka ZPB ~m. Stali11a., prai·u,ią(·a ua ~ krosnach, podpisuje zo­
howią:r.lłniP, że hę1b·ie codzten nie wyrabiać 0 8 tys. w~tków więi•ej. 

! Prawe: F. 'Jodos, tkaczk~ ZPB im. Stałi~1a. pra«u,jąc:i na J:>, kru~n;•ch i wvsnko {Jrzekrac7..a­
jąca swa bazę, wyrobj o .'I tvs. wątków dzionie więce,j, 

wykona-nie planów pierwszych 
trzech kwartałów nie został 
wyrównany i w rezultacie za­
łoga Zakładów im. Stalina pla­
nu. rocznego nie wykonała. 
Również pierwszy start w 

roku bieżącym nie był n&j­
szczęśliwszy, albowiem nie 
wszystkie oddziały produkcyj­
ne zwycięsko wykonały plan 
~tyczniowy. 
Poważnym wstrząsem dla 

zafogj Zakładów im. Stalina 
b~'la smutna wieść 0 śmierci 
genialnego Wodza i Nauczy­
ciela mas pracujących - Jó-

sekreta.rz i:e~rałtty 
Wlooh. 

Depesza Przewodniczącego KG PZPR 
Bolesława Bieruta 

do PalmirQ Togliatti 
zefa Stalina. Zbyt bolesna by- D-0 
!a rana zadana załodze noszą- TOWARZYSZA PALMlltiO TOGLIATTI J. 

cej Jego wielkie imię, by nie R "'y m 
wywołała potężnego zrywu i w 61 · w h dlZi l l ru k · na świ>eel-e. zwarci 
niezłomnego postanowienia l'OO'llDlCę ll.mY'C u;ro. n e a P<> <l1J'U 
przekucia serdecznego bólu w przesył<amy w.,,m, Drogi To·w3ll'1Zy- I ba.rdzdej Jlliż kiedykoowiek we 
wielki patriotyczny, robotniczy szu, w i•mieni'll Po1S!ki·e~ Zjedno- wspólnej wal-ce 0 na.sz.ą słum:ną 
czyn _ czyn produkcyjny. cw.neJ pa,.,t,;.; Ro-be>tmdcz-ej i ludu ,;prawę, skupi<lllily się aa:iś wszys-

Tak zrodziło się nowe w pOILski.ego naJserdeczJlli•eJsze bra· cy wokół be>haite"1S1klej Komuni-
Zakladach im. Stalina. beirskle p&.z.d.rowle,nia. styeznej Pa!lltili zwiąmm Raodrlie• 

Nowe - to znaczy porzuce- Nasza klasa ro.bomiioeza., na1S1Z ckiego. 
nie dawnego stylu pracy, to lud p.ra-cu.Jąey ee-n'i was i poważa Zy-cząc wam z głębi seirea dit.U· 

znaczy potężna fala ruchu ja,Jco nieugiętego bo(}O'Wlll'ilka o gfoh I·a.t żyda, z·dro-wia i twóreiteJ 
współzawodnictwa opartego na sp.rawę socj-a.llzmu, wiern-ego u-c-z- pracy, pragniemy za.razcm za.pew 
nowych zasadach, na zasa- nia Lenitna I Stalina. wyp·rób-Owa- nić Wa.s o glębo:kleJ so-lidarności 
ctac)1 dłua-ookre„owycb zobo- n.ego wod-z.a smwneiJ Wlo-s'kleJ I bra.oorskl<:h ue:imd:i-ch ludu pol­
wią.zań indywidualnych i ze- Partill Komumstyez,n-eJ, która nie- ski„go dla wło-ski-ch mais praeują­
~połowych. opartego na dokla- si·e wy-soko ""'tandair wail'kl o swo· eyeh, które pod kieirownktwem 
dne.i ana.lizie dotychczasowych body d<!moJtra.t;yezne nare>du wło- Wasz1·m i Wło-slriej Partii Koonu­
i ndywidu alnych osiągnięć przą skłeg-0, o nlepo-dległość I suwe· nl!ltycmej n.ie ustają w wyttwa­
dek i tkaczy oraz istniejących re111D-0ść narooową waszej o-je-zy- lej walce o woolność i o pokój w 
możliwości usprawnienia orga- 2'ny, slltanda.r przyjaźni między imię żywOitnY'Ch :i!Dtere-sów naJl'o­
nizacji praęy i zwiększenia naro-dem włoskim a na.rodami du włos;kiego i ea.lej ludzkości. 

wvdajnoś"i· związku Rad12Jioeoekbego, na.r-0dMt1 W 1m.i.eJ11iu Komi.'1:-e<tu Ce10,traiLn-e,go 

Nowe - to znaczy wielka 
świadoma, oddolna iniejatywa 
najszerszych mas robotniczych 
do 1·ozwoju ruchu współza­

wodnictwa ·- soc.ialistyczuego 
~zynnika wzrostu wydajności 
Pracy. 

Nowe - to znaczy trwający 
iuż od szeregu dni wielki czyn, 
w którym każdy robotnik spo­
śród tej wielkiej, kilkunasto­
tysięcznej z.ałogj uważa za 
swó.i obowiązek i punkt hono­
ru - 111:ze!<tnicz~ć. 

NowP. - to znaczy mocne i 
niezłomue postanowienie pra­
cować w myśl wskazań i nie­
śmiertelne.i nauki Józefa 
Stalina. 

t>&lsldm i naro-da.mi l!nnyeh kra· Po1skiej Zjc,dna<:z;oneJ 
jów deimokira.<:il ludowej w Imię Pa.rt.ii Robootn,joeze ,J 
braiteirs•kleJ współpracy dla utrwa (-) BOLESŁAW BIERUT 

Ingerencja USA w wewnętrzne sprawy 
krajów obozu pokoju 

brutalnym pogwałceniem 
zasad współżycia między narodami 
Debata w Komisji Politycznej 

nad wnioskiem Czechosłowacji 
T dlatego wczorajsze zebra­

nie w Domu Kultury ZPB im. NOWY JORK. Na przedpołudniowym posiedzeniu w dniu 
Stalina przedstawicieli całej 23 marca Komisja Polityczna l\'Z rozpoczęła dyskusję nad 
załogi i wszystkich oddziałów sprawą ingerencji Stanów Zjednoczonych w wewnętrzne 
produkcyjnych i pomocniczych sprawy innych 11aństw. Sprawa ta włączona została do po­
tego wielkiego kombinatu. na rządku dziennego sesji Zgromadzenia Ogólnego na wniosek 
które przybyli m. in. I sekre- delegacji czechosłowackiej. 
tarz KŁ PZPR -- Jabłoński, 
;>rzedstawiciel CRZZ _ Sob- Jako pierwszy w dyskusji I VII sesji Zgromadzenia Ogól-
czyk, sekretarz KD PZPR _ zabrał głos minister spraw za- nego, ponieważ uważa dysku­
Sikora oraz poseł u.a Sejm _ ~ranicznych Czechosłowacji V. sję nad tą sprawą w ONZ za 
inż. Urbańczyk ··- było nieco- David. Rząd Stanów Zjedno- wkład do sprawy utrwalenia 
dziennvm zebraniem. Było pod ~zonych - oś:'-'1adczy! delegat J?okoju i bezpieczeństwa mię­
sumow'aniem trwającej od sze czechosł?wack1 przez u- clzynarodowego. Ingerencja 
, egu dni akcji współzawodnic- I chwalenie ustawy . o . tzv,1 Stanów Zjednoczonych w we­
~wa zobowiązaniowego ale by- I ·:''ZaJ~mnyi;.i zapewme:uu bez wnętrzne sprawy krajów obo­
to również niezaorzeczalnym p1ec~enstwa po r~z p re_rwszy w pokoju przyczynia się w 
·lowodem. że idea. którei przez -" h1stoni :;tosunkow między- dużym stopniu do wzmożenia 
;ałe swoje niestrudzone życie narod_ov.--ych otw:!.rcie i bezpo napięcia m1ędzynarodowegÓ, 
•łużvł Józef S1alin i Która by- ;redmo aprol.JuJe w swym co stanowi brutalne narusze­
'a źródłem zwvc;ęstw i potę~i 

1 
·.1staw<?dawstwie .oraz ogl_asz2 nie zasad i celów Karty NZ. 

7,w!ązku Radzieckiego - jest ~a swoi program ingerencJę w Czechosłowacki minister spraw 
··ówni'ez· źródłem siły 1· wzmo- wewnętrzne sprawy innych zagranicznych stwierdził. ze poli­tyka Stanów Ziednoczon~·ch w 
7.onej pracy polskich mas pra !'.>aństw. Po raz pierwszy w h;~ ;tosunku do Czechosłowacji w o­
cu.i~c;vch. torii stosunków międzynaro kresie powojennym miała prze­

Dlatego też nie deklaratywnk :!owych rząd iakiegoś kraju d,, nkodz'ć realizacji pragmeti na­rodu czechosłowackiego. mial<i nie 
- bo poparte konkretnymi in daruje bezpośrednio w swych dol)uścić do te<{o aby na,ród cze­
dyw1dualnymi i realnymi zo- 'lstawach b:-utalne pogw::ilce- oh-0sł-0wack1 budował swe pań-

bowiazaniami ~ brzmiały z 1ie najbardziej elementarn:vcr 'two zg<>dnie z w!.amą wolą. 
ł 1 

Stany Z.ie<lnoczone - powie-
"rvbuny s owa nacze nego in- ~asad, obowiązuiacvch w >to· jz : ał David - próbowały wykorzy 

l 
?;vni~ra ZPB jm. Stalina, Bier- 'unkach międzynar<>?~wych . : 'tać trudnośc:i ekonorniezne n.asze-
-iack1ego: w pokojowym wspohstnienw ~o kraju w celu podpo.rządkowa-

l N · ob t · · t · k ś' J I d '1ia ~be Czechoołowacji. - as1 r o nicy. ma,1s ro-, •arodow - ja ·o czę c s ca o- Gdv pow:vżsu metody kól rzą-
wie. tech~~cy i inzyniero'Yi~ :vą swej oficjalnej polityki. 1zących USA okazały się beZ-

,.1po' stanowili cz!n.e •. m r_o'IJW13< Delegacja cze!:!hosłowocka _ <kutecz.ne, usiłowały one w lutym 
"szeik le teorv ki k ·~43 r os i agnać swóJ cel przy po-

' ' · • • „ . J . o _mewy • contynuownł riavid - doma m-O<'y puc1Z.u reakcyjnego. Je<lnalt· 
I nalnosc1 Planow. ZdaJemy so-1 '(ała się w~ączenia tego pun- że na,ród cz<>ehoW>wacki uda,rem-

------------ (Dalszy ciąg na str. 2> Idu. do porządku dziennego • (Dalszy ciąg na str. 2) 



Ruch socjalistycznego współzawodnictwo -
potężną dźwignią w wolce o plon 

(W obszernym 
sk1ócie) 

3 brygady inżynieryjno-

~~~~~~~~~~~ 

~:~~~Rezolucja załoRi ZPB im. Stalina 
nie dobrobytu mas pracuJ~- ft obotnicy, mistrzowie, tech­
cych, to zwiększenie sil)' I ob- nicy, inżynierowie i pra­
ronności na.szet-o kraJu. W:r- cownicy administracyjni na­
konystamy wszystkie rezer- szych zakładów, noszących 
wy, wzmożemy DałlZł\ Pracę, chlubne i nieśmiertelne imię 
zeWTZemY nasze azered, spo- Wodza mas pracujących całe­
tępJemy nasze wysiłki w wal go świata - Józefa Stalina, 
ce • W'Ykonanie pła.nu produk zebrani na masówce w dniu 
cYJne«o oraz zwrócenie spo- 25 marca 1953 r., wierni Je­
łeC'le6stwu dłuira zacll\gnlęte- go nieśmiertelnej nauce, jesz­
go pnez DUZll zalosę w roku cze moeniej zespoleni pod kie­
ubfewł:rm. rownictwem naszej partii we 
Długo niemillmące oklaski Froncie Narodowym walki o 

1 okrzyki na cześć Polskiej pokój i Plan 8-letni, stosując 
Zjednoczonej Partii Robotni- w praktyce nauki towarzysza 
czej i jej przewodniczącego Bieruta z przemówienia na 
Bolesława Bieruta świadczyły naradzie aktywu przemysłu 
że załoga skupiona wokół par~ węglowego w Stalinogrodzie, 
tli i jej wodza - czynem za- po analizie istniejących re­
dokumentuje swą wierność zerw produkcyjnych w na­
dla idei Józefa Stalina. szych zakładach, w walce o 

Stający po kolei na try- rytmiczne wykonanie ; orze­
bunie robotnicy, majstrowie i kraczanie planów pror1ukcyj-
inżynierowie _ deklarujący nych, co umożliwi nam nad-
indywidualne zobowiązania. robienie zaległości ubiegłego 
jak majster Zeller z przędzal roku, zobowiązujemy się w 
ni średnioprzf'dnej zakładu Il kwartale: 
„B", majster Michałowicz z W PRZĘDZALNI: 
tkalni automatycznej, prządka 
Cieślak z IV lewej zakładu Przeważająca większość ro-
„B", tkaczka Szczęśniak z No- botników, mistrzów, inżynie­
wej Tkalni, inż. Potocki z rów podjęła zob-Owiązania 
przędzalni na Księżym Mły- produkcyjne. I tak: 
nie. kierownik bielnika Ptak Przędzarz Henryk Szklarek, 
z zakładu „D" oraz wiciu, wie wykonujący w marcu 117 
lu innych - byli żywym po- proe. planu, zobowiązuje się 
twierdzeniem, iż odczytane w produkować więcej o 1 kg 
rezolucji liczby, że w II kwar przędzy dziennie. 
tale br. Prządka Rozalia Bembas, 

3058 robotników przędzalń która wykonała w lutym 113,6 
zobowiązało się wykonać po proc. planu zobowiązuje się 
na.d plan 34.255 kg przędzy, produkować więcej o 1 kg 

2035 robotników tkalń zo- przędzy dziennie. Apolonia 
bowiązało się wykonać po- Pilarska, wykonująca 104,5 
nad plan 203.800 meh'ów tka proc. planu, zobowiązuje się 
nin wykonać w II kwartale do-

1094 robotników wYkoń- datkowo 21 kg przędzy. 
czai.ni robowiązało się wy- Zespół mistrza Zellera zo­
konać ponad plan 500.000 bowiązuje się przez zastoso­
metrów tkanin I ga.tunku wanie przodującej metody ra 
są sumą indywidualnie pod- dz.leckiej stachanówki żanda-

jętych zobowiązań i dają pełną rowej przekazywać maszyny 
gwarancję realności i wYko- w biegu na styku zmian, a 
nalności. tym samym wYZWolić olbrzy-

W ten sposób zrodzony z mie utajone rezerwy produk­
idei Wielkiego Stalina ruch cyjne dając państwu ponad 
f'Ocjalistyczneg0 współzawod- plan II kwartału 3.500 kg 
nictwa pracy staje się potęź- przędzy. 
ną dźwignią w walce o plan, Zespół nowowYsuniętego ml 
w walce o wzrost siły i potę- strza Stanisława Langnera zo­
gi naszej ojczyzny, w walce o bowiązuje się przez iermino­
wzrost dobrobytu najszerszych 

1 

we i dobre wykonywanie re-
warstw naszego społeczeń- montów maszvn d::ić państwu 
stwa. I oonad plan 3.681 kg przędzy 

(m.b.) w II kwartale. 

Niesoodz~anki trzeciego dn;a 
m:strzosłw w Poznan u 

z 
Rewelacyiny Mocek wygrał 
Tyczyńskim, a Konarzewski 

z Fałiukiewiczem 

W celu zabezpieczenia wy­
konania podjętych przez 
prządki zobowiązań - robot­
nicy i mistrzowie oddziału 
przy gotowa wcze go zobowiązu­
ją się wyprodukować dodat­
kowo 29.250 kg zwoi oraz 
przez ścisłe przestr.zeganie re­
żimów technologieznych Pod­
nieść jakość produkcji do 
100 proc. I gatunku, co da 
32.308 kg niedoprzędu. 

W walce o oszczędność su­
rowca mistrzowie i prządki 
oddziału obrączniaków i sel­
faktorów zobowiązują się 
zmniejszyć ilość odpadków o 
3800 kg, a oddział przygoto­
wawczy przędzalni o 2640 
kg. W przewijalni i skręcalni 
o 3953 kg. Na wyróżnienie za 
sługuje zespół mistrza Wer­
tyngla, który postanawia 
zmniejszyć ilość odpadków o 
1730 kg. 
Zobowiązania w przędzal­

niach podjęło 8058 pracowni­
ków. W wyniku realizacji pod 
jętych zobowiązań przędzal­
nie wyprodukują w II kwar­
tale 34.235 kg przędzy ponad 
plan, odrabiając częściowo 
dług wobec państwa z. roku 
ubiegłego. 

W TKALNIACH 

techńlczne zob-Owiązują się 
wyremontować prasę do belo­
wania odpadków. 

W TROSCE O POPRAWĘ 
WARUNKÓW SOCJALNO­

BYTOWYCH 

W trosce o dalszą poprawę 
warunków socjalno-bytowych 
naszej załogi kierownictwo, 
rada zakładowa oraz praCQw­
nicy zakładów zobowiązują 
się ulepszyć urządzenia socjal 
ne, kulturalne i bytowe. 

Kierownictwo przędzalni, ra 
da zakładowa i dyrekcja Za­
kładu „B" zobowiązują się do 
października br. wykonać szat 
nię dla załogi. 

Brygady remontowe w przę 
dzalni „B" wykonają poza 
normalnymi czynnościami na­
prawę zdekompletowanej łaż­
nJ i umywalni. 

W kwietniu br. wstanie po­
większona o 4 pokoje polikli­
ni:;:a zakładowa oraz zostaną 
zainstalowane aparaty rent­
genowskie. W tym czasie zo­
stanie oddany do użytku za­
łogi bar mleczny. 

W II kwartale br. zostanie 
przekazany do użytku dzieci 
naszych pracowników ogró­
dek jordanowski przy ul. Tyl­
nej. 

Nasze zobowiązania oraz peł 
na ich realizacja będą wy­
razem nieugiętej woli walki 

Tkaczka Zofia Chycińska z o wzmocnienie sił naszej lu­
Nowej Tkalni zobowiązuje się dowej ojczyzny. Będą one wy 
wykonać w II kwartale - razem naszej czci dla świetla 
574.000 wątków ponad dotych- nej pamięci Towarzysza Sta­
czasowe wykonanie. lina i Jego nieśmiertelnej na-

Grupy związkowe mężów uki. Będą one naszą odpowie 
:iaufania Mędla i Ufaj.a z mi- dzią amerykańskim imperia­
strzami tych grup Kamińskim listom. 
i Rybickim, rozumiejąc zna- Jeł;zcze silniej zjednoczymy 
czenie wzrostu wymagań spo- swe siły, w szeregach Frontu 
~eczeństwa, zobowiązują się Nar<>doweg? ~ri1;z z całym 
podnieść jakość sW()jej produk narodem meug1ęc1e strzec bę­
cji z 65 na 70 proc. w Nowej dziemy naszej jedności przed 
Tkalni podjęło zobowiązania I niecnymi knowaniami wro-

87 grup związkowych w tym gów naszego narodu. Jeszcze 
463 młodzieżowców. ' silniej umacniać będziemy so-
Zobowiązania w tkalniach ,;usz z bratnim narodem ra­

podjęło 2035 pracowników. Da dzieckim. 
dzą one 203.800 metrów tka- Niech ży;e wielka i nie­
nin ponad plan II kwartału. śmiertelna idea Lenina i Sta­

lina - drogowskaz dla Młej 
postępowej ludzkości w btt­
dowie szczęśliwej przyszłości 
narodu! 

W WYK01'l'CZALNIACH 
Robotnicy wykończalni zo­

bowiązują się wprowadzić na 
18 zespołach metodę Zandaro­
wej, oo pozwoli na zwiększe­
nie wydajności, zlikwidowa­
nie błędów w postaci pasów 
n~ tkanin11.ch wskutek zatrzy­
mywania maszyn oraz przy­
n iesie oszczędność barwni­
ków. 

Brakarze GoMel i Doma.g.a­
ła podniosą jakość o 2 proc., a 
Staszyński o 1 proc. w stosun 
ku do osiąganej jakości. 

Niech żyje nasza bohaterska 
klasa robotnicza, walcząca w 
szeregach Frontu Narodowego 
o zwycięską realizację Planu 
6-letniego i zbv.dowanie pod­
staw sodatizmu w naszym 
kra;ul 

Niech ż.iJ;e Polska Zjedno­
czona P'Cłrtia Robotnicza! 

Niech ży;ie ukochany Wódz 
i Nauczyciel narodu polskiego 
towarzysz Bolesław Bierut/ 

Oświadczenie Andre StHa 
dla „L' Humani:te~' 

PARYŻ. -
BEZPOSREDNIO PRZED scwY M AlU!lSZTOWANIEM ,,._. 

S'nL PRZESŁAŁ DO REDAKCJI DZIENN'łKA „L'~ 
OSWIADCZENIE, W KTORYM STWIERDZA X. IN,: 

Znamienne jem, że rząd prót>-u­
je po.nowić swój .spisek wła.&n:l.e w 
dniu, w którym premier Mayer 
! m i·ru!ster spr.aiw :z.agr.anlicam(Ych 
B'<l,ault wyje-tdżaJą doo Wasr;yng­
t.onu, i w chwlill., gdy rząd pro­
wa<iZ>! w Zgirom.adzeniu N.aJrOOo­

wym róime machi,nacJe, aby prrz:e­
forsow.ać uchylenie n ietyklallności 

poselsk!lJej prz.yyróddrw n.a.s?Je'j 

partii. 
W Waszyngtonie :M'aiyer 1 Bi­

d,ruult sprz.edadzą res?ltkl n1-awi­
stoścl 1 bezpieczeństwa Francji. 
RywalliWują oni z Adenauerem w 
sluża.l<:rDoś<:i wobec swych mooo­
daiw.ców ameryk.ansklieh 1 mają 
nadz;eję, że ctZ>lękl khlku n-owym 
rewirzjom 1 a•reszt~iam będą 
mog'll uchodzić za pr.zed!rt.aW"clell 
„mocm<!go rządu", zdolnego do 
natrzuceni.a nasz.emu tlillir-Odowi po­
lityki wojny 1 z.dil.'a.dY. 

W rzec:zywlstoścJ. jednak wiedzą 
oni doborze, te n1e mogą ca,1eg-0 
n.a.rodu wtrąoić dlo więzienia. 

:Jestdmy pt'2etłl~ - p4-
sze dalej SW - QI ateeo. M ~ 
steśmy Joomunllltam!, ~ 
partii, lciór'a po!fttat\ zmoblHwow~ 

W-Ok ól: Z}ecliDOc21<>nej kla1\:r ll'Obot­

nfozej ooiraz szersze woamstwy -­
rodu do ak,cdJ. w obrorae poloo}u, 
sW'Oib6d demolk>raitycznyclt t ' nie2.&­
wielioścJ nM'Odowej. 

:J estieśany p.r,zieśl &dOwaM.. PGl!k­
w.aż z !.ni~ nasiej pm"'1il 

roz"""8 się potęlmy ruch prol>el9tU 
pirueciw ra,tytl<k>a.cjil wojennych u­
Jdadlów z Borm J Pa.ryża.. ~ 

i Bld'81U«!t pragn11 obilece~ w Wa­
~ te nstytlk.eję tę 

prze.f<llr9tlją, lee% nie 9' pewint. 
czy dotrcymają obretlnley. 

Pl'Z:y'bywa.Jl\e oo Nowego .1Cldm, 
May>eir 1 Bd.dault j.a-lro doda 'el!: do 
swych pa~w okoatą ..,.na­
wi01ne przez sędziów w<>;l&kOW')'Ch 

na.kazy 811'esztowań part:rlot&w tran 
cu.skieh. Mają oni n~eję, Ile 

zd<l'będą w ten sp<Je'Ób poohWl!lę 

gwego amerykańsldeg-0 pa.nil. 

Rośnie liczba włókniarzy 
pracuiących na poczet li kwartału 

W dniu wczorajszym wy­
konały swe zadania na pier­
wszy kwartał br. załogi na­
stępujących fabryk baweł-

Obrady Komisji 
Politvcznej OHZ 

(Dokończenie ze str. 1) 

nlł próbę si~ reakcyjaiych, utirwa­
m jeszcze bairdziej swą suweren­
n<>ść i umocnił ustrój Iuoow-0-de­
m<>kra tyczny. Koła rządzą-Oe Sta­
nów Z.Jednocz.onych, ulll'adw.szy 
nadzieję na z.mia.nę sytu.acjl w 
CzechosłowacH przy pomocy Z>dira­
cl'7.ieoki.ch poli1tyków i pr:z.y pa:mo­
cy puczu reakcyjne~<>. uciek.a.j< 
s.tę do innych środków. 

David pod•kH?śLlł. że do śTo.d­
ków tych nadeży w szczególnicści 
dzlała•lność dywersyj.na i szpie­
gowska. 

• * • 
NOWY JORK. - Na posie<dze­

nf.,u po.południowym wyg(,o,9ił ob· 
s:z>Cn'ne przemówie111:ic delegaf. 
ZSRR A. Groanyko. w przemówi<: 
ntu swym przedstawki.el Zw'.<1z­
ku Radz eokiego przytoczył k-00'1-
k1,et.ne fak:-y , of 'tja.lnc dokumr.ITl­
ty oraa: oświadczen.La zn,a.nych 
ameryka1is.k.iich dz.i"1~acz.y polity~ 

nych. 
Następnie z.abra.l głos delega,t 

Stg,nów Zje<ID<>c:zonych Lod,<?,e 
Twierdlz.J~ on, że przytoczoM? 
przez przed.0 tawk ;e1a ZSRR o­
św!a<Lczen·a Dullesa , Sta.s.sena i 
l.nk-iych w.a.nych dz i ała.czy pa,rtg 
republik~nskiej ze.stały złoż-0n~ 
przez n:·ch nie<>fic ja'lnie i że nale­
ży je uważać za wypow 'edzl ()€óh 
prywatll'lych. Lcl<'hi;e t\'."'erd'!:!ł t.a.k· 
że. że wypowiedzi Dew<y'a nie 
naJeży brać pod uwa~e . !)O"" ' cwa" I 
strun New York. które,~o Dewey 
jest gubernatorem „nie ma sto­
:;.unków z zagranicą0 • 

W toku dysku9Jl w KOlllllsjl Po· 1 
Nitycm.ej ONZ nad wni'D>.'lkl~m 
czc„ho„:ow•„khn . zabra.1 gl·ą.s de­
łegait PoL„kt, ml.ntster .Jul!u~z 
Ka,tz-su.:hy. Te,l<<ot p<zemf>wl.en'a 
zrumleśol.my w numeaz,e j•u.trzeJ­
iszym. 

nianyeh: Ozorkowskich ZPB 
- przędzalnia cienkoprzęd­

na, Pabianickich ZPB-przę­
dzalnia odpadkowa (tk.aJnla 
wYkon~ plan na I kwartał 

w · dniu dzisiejszym), ZPB 
im. Róży Luksemburg 
tkalnia, ZPB im. I Dywizji 
Kościuszkowskiej - tkalnia 
oraz ZPB im. Włl'dy Bytom­
skiej - przędzalnia średnio­
przędna. 

Lada c:hwJla CZPB-P61-
noc spodziewa się meldun­
ków o wYkonaniu pia.nów 
przez załogi: ZPB im. Dubois 
- przędzalnia cienkoprzęd­
na. ZPB im. Hanki Sawickiej 
- przędzalnia cienkoprzęd­
na, ZPB im. Liebknechta -
tkalnia, ZPB im. Armii Lu­
dowej, ZPB im. Rewol11ejł 
1905 roku oraz od załol:'l przę 
dulni cienkoprzeclnej Kombl 
natu Piotrkowskiego. 

Załogi fabryk wełnianych 
również nie pozostają w ty­
le. Jak wykazałv obllczenła. 
ZP\V im. Ossowskiego Już 20 
marca. rozpoczęły produkcję 
przędzy zgrzebnej na poczet 
II kwartału. Natomiast za.Io· 
gi przędzalni czcsankowe.t 
ZPW im. Reymonta, oraz 
tkalni ZPW im. 9 Ma.Ja Jut 
wczoraj rozpoczęł:v wykony­
wa.nie 7,adąń na II kwartał. 

Meldunki 0 przedtermino­
wym wykonaniu planów, po­
dejmowane przez załogi 
wszystkich fabrYk, zobowią­
zania produkeyjne i stale 
rozwl,lające się współzawod· 
aictwo pracy, świadczą o 
wzra3taniu świadomo§ci mo.s, 
świ'l.dc7~, o jeszcze więk11r.vm 
sknplenitt się r<>botników 
wokół partii i rządu. 

(Od soecjalne/;{O w;ysłannika) 
W...roraj pr,,.,.d polu~ w I bok3e.r9ls.ilc- Polsld. Zygmul KO· 

da.l~ym ciągu mbtr.i;ostw IM>ks«· iunewSld poosł11cha.ł o.J.ca l Za.cz4. 
o;k~·lł roze;:Ta;no 14 s;po.tlkań eliml· prawii ręka punl<.tow&ć F~uld„· 
n:wyJnY'<'h· wiocz& z K~lc. Wśród publlc'z.no· 

Na ring11 wlldzileliś:my k111<9 H• 9cl byil ~aey, którzy chwUami 
prezenta.iot6w PoLsł<l z Nl-edtw e· woleli pa.trzeE na mlm!a<ę twa.n~· 

Ogólnie w wykończalni w­
bowiązanl.a podjęło 1094 pra­
cowników. Realizacja :robo­
wiązania załogi wykończalni 
do końca I półrocza da 500 
tys. metrów tkanin ponad 
plan. 

Banda szp;egów amerykańskich 
kryminalistów i wyrzutków społeczeństwa 

clzkkn. WoŹ'tlo!.e>l<iem I l>l't>gO<!zebl Tomasza Kona.r,,.,.wskiego nit n.a, ZOBOWIĄZANIA INNE 
na c-rtle. wai.oz11cego u.a ringu Zygmusia. 

Cl zawe>dnk)·, J<ltón;y odnieśli Fa.biukloewl.c-u n&toml&'lt doplngo. 26 racjonalizatorów w Za-
zwydę~twa za.kwalifi>kowa.ll się do wał Jefro sttdcc:1>n.Y przy,la.e!el kładzie „B" zobowiązuje się 

stanęła przed sądem pa.ntem h!Uerowsk.i.m, P<> wyzwo­
leniu, ukrywał się pod f.ak-zywym 
nazw •~lcm Pletldewicz w woj. 
szczecmsk m, skąd w sierpniu 
1951 roku uciekł na teren Berlina 
zachodndeg-0. Tarn przystaplł do 
wspólpracy z wywl:;id.em amery­
k.ańoom. 

Szczecinie w spotkań tw i e·rćflllałowy.:h. DroogOS'l:. Jt,ozgrywały się więc ~ed 
Wy.nikt sp<>1lk&ń byty oaatępuJ11· t\<>e'lieśnU dwa fascynują.ce poje. orzez rozwiązanie 11 tematów 

ce: tynki: uwot111!:ków n.a r'nini 7 usprawniających poprawić 
Wa.si.\e-wsk:I (Wrodaw) poko,nał Jedn-ej stron:v I Dro.g06>Za z trene· stan techniczny maszyn. 

L!k1 z Ol~yna. rtm KonarzeYrSklim na wMO'wDI 7 Woźn>h.k (WM'SCIBwal wvuał z cirul'!„j. FLnałem tych po.,1'e<lyn- Brygady remontowe i war-
suehair&kim z Zliełcm"l Gócy. 1<ów było wspaniale zwvclęstwo ;ztat mechaniczny zobowiązu-

SZCZECIN. - PRZED REJON OWYM SĄDEM WOJSKOWYM W 
SZCZECINIE TOCZY SIĘ PROC ES BANDY SZPIEGÓW AMERY­ Spośród podobnych wyrzutków 

społeczeństwa rekrutow&U się po­
~ki, syn funkcjonariusza Poli- rostali wspóloskMte.-il - czł-OU'lko­
cji sanacyjnej, kryminalista, w·e bandy s.zp·egowsikleJ. 

Wiłk z Lublina pokonał S21CU'P· Konuzewsidch. Pi> skońn.onp' ia się wprowadzić usprawnie-
c7yflskle.~o 7 OIS21'yna. walce o.}clec mial tzv w oczach · • li t k. Na ławie oskarżonych zasie-

Niedtw!.-d2'k1 (Bydgo!IU'I:) WT· a ~n echo4ząc z rin«U ch·d~ł po· me rac3ona za ors ie na 41 
pun'ktowal Adamug z Wl'Gclawla. <-ałować w rękę swe1ro oJca. z ło· 5amoprząśnicach obrączko- dli wytrawni agenci wywiadu 
K~zt~-n p<>ko•n• oobro•'e!„k'„. dzlan wcU>ral walczyło dw6ch 1a wych, co podniesie wydajność przeszkoleni w amerykańskich 

10. Natomia.ot DT'01f°"" odnłó~ł wodłlil<ów: st.an.lkowsł<i prze~r"' tvch maszyn. Usprawnienia szkołach szpiegowskich: Wla-
chyba pierwszy raz w tycl'll zwv· ' Frydrychem. a Wo)taslńskt pO· 
d<:Etwo p.-ze-z tectoi»cznv k. o. zw·· 1umał OhatduJ(a z z;.,.1om""' Gór" te zobov.ri.ązują się opraoować dyslaw Borski i Sergiu.~z Pirog 
cięta.i~ Tomaslew'.oza z Olsztyn.a. Do c.łeka.wsz:vch wyntków wie- 1-ierownicy: Faflik, Potocki i vel Pietkiewicz oraz zwerb-0-

Kud.tacl'k wygrał z KMkldm. a czo.rny.:h zallr:Lyć trzeba n~stepi 8?ńkowski. wani przez nich na teren;e 
He~ht pok.ona! Zmi>iewskioeiro. !\fu· I•~ "'potkania: MuTawskt W:Vlfl'•, Koło przvzakładowe stowa- kraJ·u do siatki -szpiegowskieJ· 
•hl WVllUl1 kt<>wał J ·'~hł<1, a STl<U· z PO'toeklnn. Steh.n.1uk pokena 
dlarr·k pokonał Borutę z r.ze- Sokołowskiego, a Moc.-k z Pozna· rzvszenia Inżynierów i Tech- Józef Puchalski, Jan Paszkie-
llZO'W& 'l.la wyellmi'!WWał Ty.:7cvń!<ok'er.11 'lików Przemysłu Włókienni- tt•icz, Wacław Woltman i Mi-

. l\locek wa\ka &>Wo.ja t><>l'Wał cal• 
SP,d.Z>iowle slu•eywdr.ztlł Wottko- wldo'l'l-nlę. Był to .leden z naJplel< czej?O zobowiązuje się opra- chal Pirog , Banria pod kierun 

whka. i>rrYT..naJą.c 11Wycit>Stwa ti~elmych poJedvn~ów rouitra- ~ować i wprowadzić instruk- kiem nasłanych z zagranicy 
pl(>rkowo;klfltlll. przez 4łl1.1Sll>Y ny~h 

0dotychezas w t.untleJu. Za +> k. cz~• publl.emio4ć gł~no pr0łloe4to· not&wat pooadto trzeba ~Z<'· ~ię w sorawie właśdwej eks- cors 1ego i Piroga uprawiała 
wata. '<lwllJTlll porażke Pona.ntv z bokse· nloatacj! maszyn, wrganizo- wymierzoną przeciwko Polsce 

w dwóch os>ta:linkb walkach r• m z Bydg<>szczv Pa.smowsklm ' wać kurs doszkalania mi- działalność szpiegowską na 
Ku<'ha.r;-lcl wv11rał ze Ska.1"1<im. a 1'Wydęstwo Ka'l'Pb\•kiel{o z nam. . ó k · 
l't1'cbaJaik pokonał WojnarcnVskle- ~kim Dalii w czwartek b<>k~en,· 'trz6w 1 Podmistrz W oraz wy l rzecz amery anskiego wywia-
go, mtet' beda' Je·d~n dzień .odpooz•m "łosić cykl odczytów dla mi- du. 

Po pnłudn.101 W'Mown1a TJrttłv· ku. SJM>tkam'l ćw;.erćflt>atowe cd· •trz6w i aktywu technicznego Główny na terenie kraju 
wala ni• lada emoolę. OJe!·~ do- '>ę.1• sl• w ~···ń1< prze<! potu<'! I na tf'T'ń"t przeróbki sztuczne- ·: rga"lizator tei bandv s?;pie-
pmvo·~a1 f;'"Tla w <""'"<>le w~lkl o n·ł.-m I Po ~d11rh1. • · w•ił~lo "" fwi...-l:f•na!•t m•rtTU„..,.. J, NIECIEC:K.l 60 włókna. ł:OW$k1ej osk. Władysław Bor-

ZDZIENNIK ŁODZKI nr- 13 (Z'1ł1) 

KANSKIEGO WYWIADU. 

ł Zezna.n.la oskarzonych odsłOllllłV 
ar~sztowany za pope nienie perfidne metody werbowania 
•?eregu przestępstw natury go szpiegów U1Jr6wno na terenie N!e­
spodarczej w czasie pełnienia m~ec zachodnieh wśród 06ób prze-

. bywających w obouch .. Dl:oi&ów" 
służby wojskoweJ, zbiegł z Ja·k tez w kraju Podkreś1 :1 to 
aresztu w 1949 roku na teren sz~zel{ólnie w swych zewa.ni„ch 
Niemiec zachodnich, gdzie osk. P\.rog - Pietkiewicz, który 

t I s~wlcrdZlł, że otrzymał dvspozv-
wciągnięty zos a do współ- cje ame>rykańsk!ego wywiadu. aby 
pracy z wYWi<ldem amerykań do s:ia.tki sz.p 'ee;owskle1 .. wrbo­
>kim. wać przede wszystkim 1t1c12.1 wro-

Jeszcze „b<lń,atszą" przeszłość ~o usposob'onych do Pol,,,.kl Lu• 
•>os iada za sobą tlrug; z o<kado- doweJ. z ubrudzona prieszl.ośc!ą, 
nych sergiu$z Pkoe;. StLp'. eg prze- hy łatw!ej można byro .!eh s1A11-
~"'.kol-0ny \V ośrodku dvsnł'"\?:vcv·'- "'Aż.ować". 
n:vm wywi,adu USA w Berl~nic Dzi.ałaln.ość bamd;v szple,ęowllklej 
zacl1odnim. Ser~us.z Pirog ws•a· ~ 1ednocześn ' e kn!isy wvm1erzo­
pi1 w okresie o.kupaei ' w marcu nej przeciwko Polsce Ludowej 
in« r. na terenie Wileńszczvz.ny d>::a!aln<'ści wvw!&du a,mery!tań­
do hit· erO\vsik'ej ort:?an.iza·cH · tzW c.t~łe-c:o T'!t1'4'vt..,,1n ·u1 ~vv"'>i "~?"l'\Ft• 
"><''!10C'J'1.lczei form•,cii ,,„,l•'<o"·.n·'. 

1 
nir.ch .złożonych pl"'LIK1 ~ łll!k. 

nbnVtrla1a.c:" sił'! fl<iT"'n,,1 1 el'l?'.:~ .11"'1r.4" l Borsk1. 

karnej aa swą wspól:p.r.a.cę 1 oK'U· PóOCell --. 



Nie damy się wyprzedzić! 
Młodzież włoska w walce o ziemię 

100 gromad w pow. laskim i 94 w sieradzkim 
współzawodniczy w kampanii siewnej 

Piękna pogoda trwa. Orki, 
ikultywacja, włókowanie, bro­
nowanie stają się coraz bar­
dziej powszechne. We wtorek 
brygada polowa Rolniczego 
Zespołu Spółdzielc-z,ego w Woj· 
sławicach (pow. sieradzki) za­
siała 8 ha owea. O dzień wcześ 
meJ od Wojsławic przystąpił 
do siewów personel resztówki 
GS Klonowa. 

Chłopi z gromady Józef&w 
w gm. Wygiełzów (pow. łaski l 
grupowo wyj€chali w pola -

pod przewodnictwem prezesa 
miejscowego Koła ZSCh Bro­
nisława Tomaszoyka. Podjęli 
oni bowiem apel gromady Sę­
dziejowice, która wezwała do 
~wodnictwa wszystkie 
gromady w oowiecie łaskim. 

- Nie chcemy być ostatni, 
a raczej będziemy się bić o 
zdobycie pierwszego miejsca 
- powiedzieli sobie mieszkań 
cy Józefowa. Praca w polu 
posuwa się szybko naprzód. 

Chodzi i o to, kto z gromady 

Moskiewski Pałac Nauki 
najwspanialszą uczelnią na świecie 

z Moskiewskim Pałacemluniwersytecie jest ogromny o-
Nauki nie może się równać gród botaniczny, dziesiątki 
żaden z gmachów wyższych szkółek, oranżerii itp. 
ucz.elni na świecie - ani roz-1 Mieszkania dla profesorów, 
miarami. ani pięknem form aspirantów i studentów miesz 
architektonicznych, ani też czą się w blokach przylegają 
komfortem, który stworzono cych do części wysokościowej 
tutaj dla pracy naukowej, gmachu centralnego. 6.000 stu 
twórczości i życia studentów, dentów otrzyma tutaj oddziel 
aspirantów i profesorów. ne pokoje ze wszystkimi wy-

wyirunie się 
przodownilk. 

na czoło jako 

NIE DAMY SIĘ 
WYPRZEDZIC 

W SędziejO\.<ricach nie mniej 
szy ruch na polach. 

- Jeśliśmy podpisali umo­
wy, to po pierwsze słowa trze 
ba dotrzymać, a po wtóre 
świecić przykładem -innym i 
nie dać się wyprzedzić! 
Jest to zdanie olbrzymiej 

większ?ści gromady. 
Tych 40 mało i średniorol­

nych chłopów, , którzy pod­
pisali zobowiąmnie, że na 
swych podmokłych w niektó­
rych miejscach polaćh przeko­
pią bruzdy i przegony - za· 
danie swoje już wypełniło. 
Ozimi.ny nie wymokną. 

Inna grupa w liczbie 10 przy 
sitąpiła do włókowania pól zo­
ranych jesienią - chodzi o za­
chowanie za:pasu wilgoci w 
glebie. 

Grupa 20 ~o.>podarzy zapo­
czątkowała w grom.adzi-e bro­
nowanie ozimin. „Nie prakty­
kowaliśmy nigdy tego spos0-
bu, ale skoro bronowanie zo­
stało wypróbowane w Kraju 
Rad i w wielu okolicach Pol­
ski, to czemu nie - powiadają 
i z wielką ostrożnością WZJt-U· 
szają ziemię na zaskorupiałych 
oziminach. 

paswwej móc rou;zerzyć ho 
dowlę i WZI"06t wydajności rnle 
ka. W tym celu zostanie wy­
korzystany każdy najmniejszv 
kawałek ziemi dotychczas le-
żący ugorem. 
R&wnież w celu zwięk:s<z:€'nia 

pasz 40 rolników postanowiło 
do 10 kwietnia przeprowadzić 
wiosenną pielęgnację łąk oraz 
zasilić je nawozami sztuczny­
mi, bądż naituralnymi. 
Należy podkreślić, że podob· 

ne zobowiązania oraz przystą­
pienie do współzawodnictwa 
w pow. łaakim podpisało 100 
grom.ad, a w pow. sieradzik'm 
94 (dane z dnia 23 ma!I'ca br.). 

W OBtatniej chwili dowiadu­
jemy się, że erki całkowic;e 
już zostały zakończone w RZS 
Małków i w gromadzie Koby 
la Miejska w gm. Szadek. 

A W SIERADZU 
W dniu 24 bm. do Wydziału 

Rolnictwa i Leśnictwa pr 1.y 
Prezydium PRN w Sieradzu 
WPłYnęło następujące pismo: 

„Przedsiębioro.two Skupu 
Owoców i Warzyw w Siera­
dzu, doceniając znaczenie to­
czącego się współzawodnictwa 
w naszym rolnictwie o jak 
naj-rychlejsze ukończenie sie­
wów wiooennych - stawia du 
dyspozycji Prezydium PRN 
na przeciąg f) dni 1 pa·rę koni 
(z kompletną uprzężą) w celu 
wykorzystani.a jej w pracach 
polnych przez jedną ze słabiej 

Przeciwsta.wiająea się poJiltyee kapi·talis1'ycznego rządu wioska 
mło•dz.ież chłopska.. kl6ra walczy o prawo zaJmowam!a leża>Cej 
odło-giem ziemi obszarniic.z.e•J, narażona jest na brut.a1Ine P'J"tt'Śla-

dowa.nia po~'eji. 
Na zdljęclu: a.reszl•()Wan'e dzil"\\<'7.~'llY wiejskl'Cj PMJ•" pol'•ri" 

tle G,.,;pcirlego. Fot. CAF 

za.gospodarowanych spóldlliel- •-------------------------­
ni produkcyj3ych, bądż przez 
małorolnych chłapów nie po­
siadających siły pociągowej". 

Z całego kr!!!! 

l{ronil<.a liulturalna 

Nowy gmach uniwersytetu godami. Z wielkim komfor­
na Wzgórzach Leninowskich tern urządzono 200 mie&Z.kań 
w Mo:,kwie, to kompleks skła dla profesorów i personelu. 
dający się z 40 bu<lynlkĆYW o Nie zapomniano także o ży· 
łącznej kubaturze 2.600 tys. ciu kulturalnym i sport9wym. 
metrów sześciennych i zajmu- Celowi t·~mu służą: piękny 
jący terytorium ponad 300 ha. klub z widownią na 800 osób, 
Dla porównania można dodać, dla amatorskich kółek arty­
że obszar Moskiewskiego stycznych, sale sportowe, ba­
Uniwersytetu jest 15 razy sen pływacki itp. Prawdziwą 
większy od terenu, który zaj- dumą uniwersytetu są: aula 
rnuje największa wyższa u- przeznaczona na 1.500 osób, 

Siew rzędowY zobowiązało 
się wykonać 70 sędziejow1-
czan, a umowę na siew wyłącz 
nie ziarnem kwalifi'kowanyir 
dobrze doczyszczonym i za.pra­
wionym środkami chemiczny­
mi podpisało 30. 

„Równocześnie wzywamy do 
pomocy rolnictwu: Powiaitową 
Zbiornicę Jajczarską. Zarząd 
Młynów Sit!r.adzkich oraz 
PZGS". 

T eatr Ziemi Lubuski„j w z;e 
l<me-j Górze wystąpLI z pol­

ską prapremierą komedii pisa­
na cze-skiego XIX w. Kle•mensa 
Wa-cła.wa Kticpera „Hadria1J1 z 
Gzymsów" z muzy-ką Sylwe!'tra 
Czos.n,owskiego "' reż. St. Cegi.el 
sk'iego. Na.jbli.ższą premi.e·rą te­
a<tru będzie „Poerma.t pe<lago­
giC"llDY" Makare·nkl, w reż. S7'e­
rzenlew5'kiego. W dalszym pla­
nie przew!d.7Jl.a111e .le-st WY5·ta.wie 
nie 'S7ltukf A. Maliszewskiego -
„WC'L-O'ra.j i prred!wc'lJOraJ''. 

ly aTtysta byt Ormla.,.;n~. o­
siadtym w Polsce. Stale m:!..e8E­
ka.t w Zakopan<'m. Na wyst..,..ę 
p<>!imiertną złożyl-0 się 70 obra· 
zów artysty, glówni-e pejm.to 
trutnańskl„ i portrety. 

czelnia USA uniwersytet ogromne muzeum ziemi oraz 
kolumbijski. biblioteka 

Ponad 1,5 km. kw. zajmuje Budowę Pałacu Nauki roz-

• • * W M11'7!CUm w Blałym!Płlo.ku 

centralny 28-piętrowy gmach poczęto w styczniu 1949 r„ a DALSZE ZOBOWIĄZANIA 
o kubaturze około 1.300.000 wznosa:ono go w niespotyka- 80 chłopów zr07A.lmiawszv 
m kw. Samych tylko sal wy- nym dotąd tempie. Obecnie znaczenie właściwego nawoże'­
kładowych zradiofoniz<>wa- prowadzi się roboty wykoń- nia gleby, wywozi obornik, 
nych i zaopatrzonych w apa· czeniowe. W tym roku pod- niezwłocznie go rcxz.strząsa i 
raty filmowe jest około woje nowego gmachu uniwer- przyoruje, „aby nie ulotnił się 
150. Szczytem techniki są u- sytetu szeroko otworzą się cenny awt". Ci sami zobowią­
rządzenia w gabi~etach nau-, przed szczęśliwą radziecką zali się również obsiać rośli­
kowych, laboratoriach, w ob- młodzieżą, dla której tros- nami pastewr1ymi 40 ha czyli 
serwatorium astr<;mom~cznym kliwy kraj przygotował ten I o 5 ha więcej niż w roku ub., 
i stacji meteorolog1czneJ. Przy cudowny dar. aby przez zwiększenie bazy 

Na podstawie pov.ryższych 
danych, które jedynie w przy­
bliżeniu dają obraz niedawno 
zapoczątkowanej fali współza­
wodnictwa, można śmiało po­
wiedzieć, że wiosenna kampa­
nia siewna zoo.-tan·ie ukończona 
W'Cześnie, co łącznie z lepszą 
uprawą ziemi, z racjonalniej­
szym stosowaniem nawozów 
ora~ z wysiewem większych 
ilości nasion kwalifi'kowanych 
podniesie znacznie pl0111y. 

• * • 

otwarta Z<>Std.a wy..tawa 
pr~ W5póklzesnl'(:h ma•la.rz:v poi 
Sk1ch. Prace ze.br8Jlle na ~·­
wie pochodzą ~ zbl'O'l"ÓW ·Mbl­
Kult. i S'Ztuki. Zwraoeaja uwa.ge 
m. 1111. obrazy J. P<>dosik'l~go I 
I. Zamoyskiego „Ch&r~ Po­
koju", M. Borucll\.skląo - J>M 
t>re-t Lenina. pra.oe w. w~ 
C'ZYńsklej, M. Mokwy, A. Bu­
cllu.ka l In-

„W jednym tylko pierwszym akcie me,-rv 
uńfes (Wesolych kumoszek z Windsoru) jest 
1.0ięcej życia i rzeczywistości, niż w całej H„ 
teraturze niemieckiej ... " pisał Engels do 
Marksa 10. XII. 1873. 

Engels celowo przesad.zal, bo sąd ten wy­
powiedzial w gorączce polemiki na temat po„ 
glądów niejakiego Benedix'a, dziennikarza, 
który opublikował pokaźną pod względem 
objętości książkę przeciwko szekspiromanii, 
jak nazywal uwielbienie wielkich ludzi dla 
wielkiego geniusza Odrodzenia angielskiego. 
W liście do Engelsa z dnia 11. XII 1873 
znajdujemy od'powiedź Marksa: „Nie dziwię 
się Benedixowi'. Gdyby on i jemu równi ro­
zumieli Szekspira, skąd wzięliby odwagę do 
wystawienia przed publicznościq swoich 
wlasnych „wyrobów" •). 

Marks i Engels uwielbiati Szekspira jako 
władcę słowa, jako wspaniałego wyraziciela 
całej bujności życia renesansu w Anglii. Zy­
cie to rozwijalo się w stalym natarciu na sta„ 
ry świat, w stalej walce między upadającym 
feudalizmem, a mieszczaństwem, opierajqcym 
się na centralnej władzy królewskiej prze­
ciwko partykularyzmowi lordów. Szeksp!r 
mial 4 lata, kiedy założona zostala gielda lon­
dyńska (1568); za czasów jego młodości po­
wstaly dla kupieckiego podbóju dalekich ryn­
ków kompanie handlowe - wschodnio-indyj­
ska, rosyjska. kilka afr11kaf1skich. Za jego 
czasów u brzegów AngHi złamana została 
potęga morska Hiszpanii. Rozpoczęła się era 
angielska na morzach świata, rozpoczęly się 
wielkie czasy burżuazji angielskiej. Kiedy 
Szekspir osiadl w Londynie. by zdobyć pie­
niądze i slawę. potężna armada hiszpańska 
ulegla katastrofie na morzu brytyjskim. zna­
miennej dla przelomu dziejów Wraz ze zja­
wieniem się Szekspira w Londynie epoka 
znalazła genialnego w11raziciela zmian zacho­
dzar11ch w nadbudowie. 

Nie przypadkowo więc Marks, rozprawia­
jąc· w „Kapitale" o pieniądzu i cyr!rulacj\ to­
warów. może w odnośniku zacytować strofy 
Szebpira z „Tymona Ateńczyka", w których. 
arcymistrz zobrazował podłq potęgę pien-.,+­
d::a w społecznofoi antagon~st11cznej„. 

Lafargue pisze: Marks ,,stale ::z11tyv•Hł 
• poetów:„ czytal Ajschylosa w orygi~ale grec­

kim; czcil ro jak również Szekspira, Jako 
dwu największych geniuszów dramatu. ja­
kicli w11dala ludzkość. Szekspira ogromnie 
cenil i ;tudiowal nadzwy•zd wnikliwie; znal 
nawet najpodrzędniejsze postacie ?ego dziel. 

„ Bencdi:: był równ~Ń cl!:iaanaturgliem.. 

D elei;-a.tura Zw. Po.lskkh Ar-
tystów Plastyków w Zako­

paineim zorganizowała wystawę 
obra'Zów 1'1!1arlego w r. 1946 aTt. 
mal. RO!ll'lana Me1l'zowlcu. Zmair (c. m.) 

Leopold Bee~ 

„Wesołe Kumoszki z Windsoru" 
Państwowy Teatr 1m. Stefana Jaracza 

- PRZEKŁAD: KRYSTYNA BERWIBSKA. - INSCENIZACJA I REŻYSERIA: RYSZARD ORD-yiq-. 
SKI (ASYSTENT - KRYSTYNA KRASICKA). - OPRACOWANIE MUZYCZNE: WITOLD LUTO· 
SŁAWSKL - SCENOGRAFIA: ZENOBIUSZ STRZELECKI (ASYSTENT - MIECZYSŁAW WIS­
NIEWSKI). - CHOREOGRAFIA: JOZEF MATUS ZEWSKL 

W calej rodzinie Marksa panowal istny kult dii - przez akcentowanie np. sceny, w któ-
wielkiego angielskiego dramaturga."••) rej Falstaff, kilka chwil temu - jak mnie-

• * • mai - jeszcze groźny amant, musi dać nurka 

O LACZEGO, zapyta czytelnik, aż tak do kosza z brudną bielizną w panicznej trwo­
ciężka artyleria cytatów z okazji wy„ dze przed zemstą zazdrosnego pana Forda . 
stawienia „Wesolych kumoszek z Wind- D1·uga koncepcja, naszym zdaniem wlaściwie 

soru" w Teatrze Jaracza? szekspirowska, polega nie na rozegraniu do 
Po pierwsze, szczerze mówiqc, dla wpra- cna małych komedyjek w tej wielkiej kome­

wy. Po drugie z nieprzyjaźni do wszystkich, dii, lecz na konsekwentnym podkreśleniu 
którzy chcq. degradować przedstawienia „We- wątka falstaffowskiego. Wymaga to na prz11-
solych kumoszek z Wind.ęoru" do rangi malo- klad stonowania wymowy sceny z koszem, 
mieszczańskiej zabawy, powolując się m. in. na korzyść opowiadania Falstaffa 0 tej sce­
na to, że Szekspir napisal tę sztukę w ciągu nie: „Dowiedz się o wszystkim panie Strugo, 
dwóch tygodni na zamówienie dworu królo- co wycierpialem. żeby tę kobietę, dla twojego 
wej Elżbiety (nie, nie tej... tamtej sprzed dobra do zlego doprowadzić ... "' itd. 
trzystu lat) i uspokajają swoje sumienia po- Wydaje się, że realizacja „Kumoszek" w 
wtarzaniem zdań, wyrwanych z calości mą- Teatrze Jaracza oparla się na koncepcji -
drych myśli, jak np.: „Ta geneza (powstanie powiedzmy - latwiejsze.1. Ale stara gwardia 
sztuki w ciągu 2 tygodni na rozka.z królowej nie dala się, nie poddal się np. Łapiński 
Elżbiety) istotnie tlómaczyłab11 wiele wlaści- (cieszmy się, że go mamy!). Natomiast inni 
wości utworów ... zszycie akcyi, jak szat11 bla- wpadli w sieć komedyjek - z winy realiza­
zeńskiej, z różnych motywów, pozbieranych po tora, oczywiście, ale ku uciesze mocno rozba­
nowelach" ***) wionej publiczności. W tej mierze mają wiel-

A tymczasem Engels jest zdania, że w jed- kie zasługi: Leon Górecki (Chudek), dość 
nym tylko, pierwszym akcie tej komedii jest wiarogodny elegant prowincjonalny, Henryk 
więcej życia i rzeczywistości, niż w cale; nie- Modrzewski (sędzia Plytek). Jerzy Ćwikliński 
mieckiej literaturze... w roli francuskiego lekarza, kaleczącego obcy 

Czy obecna łódzka wersja sceniczna „We- mu język, Wlodzimerz Kwaskowski (Ewans. 
solych kumoszek z Windsoru" jest aż .ak proboszcz walijski). Wydawało sie jednak, 
równoznacznym wyrazem dziela Szekspira. że że Kwaskowski nie „wygral" do reszty fan­
widz zro:umie ocenę En,.,elsa - (zacytowaną tastycznego komizmu tej postaci, uwydatnia. 
w nieco ni.estarannym tlumaczeniu w zeszy- jącego się w scenie. kiedy 1.v oczekiwaniu na 
cie programowym Teatru Jaracza). Oto Pll- pojedynek z wielce groźnym szermierzem Ca-
tanie. jusem (Ćwikliński) śpiewa: 

S
PRÓBUJMY ODPOWIEDZIEC. Każdy re- Gdzie czysta wota spa.da ze skaly, 
alizator „Kumoszek" ma dwie możtiwo- Nucą ptaszkowie ~we matrygaly, 
ści.. Ma on w11'hór między koncepcją na- Uścielem loże z różanych tiści. 

der atrakcyjna dla małomieszczańskiego wi- I z wszystkich kwiatów o wonnej kiści. 
dza, a polegającą na uwvdatn!enlu w~z:vst- Gdzie czysta wota -
kich mal•rch komedyjek w tej wielkiej kome- Nucą ptas:-:koivie swe matrygaly: 

••i Lafair~ue: „Wspo<rn.nleni!oa o M.airksl~~-
„.) Prof. or Dybowski w przedmQ'Ni.,, do „Figle 
kob~t". 

Nat papilońską. gdym siedzial wota,. -
I z wszystkich kwiatów o wonnej kiści 
Gdzie czvsta wota -

Spiew ten. prawie przepada, a tym samym 
.?eden z najwspanialszych żartów SzekspiTa. 
Strofy te powinny być - tak się wydaje -
jeszcze bardziej mówione, a będą wówczas 
lepiej „czytelne" dla widza. 

Feliks żukowski jest targanym zazdrością 
aż do szaleństwa panem Fordem i gra go z 
wewnętrznym uśmiechem, chcialoby się po­
wiedzieć, w miarę widocznym i w miarę sto­
nowanym. Feliks Żukowski kpi sobie z For­
da i ma chyba rację, bo czvni to również 
Szekspir. 

Drugt żukowski zaś, Antoni, nosi swój 
uśmiech od sceny do sceny. Nie jest to, tak 
nam się wydaje, uśmiech szekspirowskiego 
pana Page. Co do nas, nie wierzymy Stani­
sławowi Winczewskiemu, że jest on oberżystą 
w Windsorze XVI wieku, postacią scharakte­
ryzowaną m. in. przez „bogactwo trudnych 
do wytłumaczenia slów i zwrotów z wulgar­
nego żargonu (slang)". Tej trudności nie po„ 
kona chyba żaden aktor, mający grać wedlug 
tłumaczenia sztuki, którym się posluguje 
Teatr Jaracza ... 

Swita Falstaffa (Józef Teryks, R11szard 
Wojciechowski. Czesław Przybyła) jest tak 
groźna i rozpuszczona, tak złod:::iej.ęko-ch11tra. 
jak Szekspir chciał. Paź Falstaffa (Alina Jur­
kowska) - arcymily. Jerzy Szpunar jako 
slużqcu Chudka przedstawia w masce i mi„ 
mice dobrą klasę młodego poko[enia. Maria 
Kozierska (pani Ford) gra swoją rolę z wiel­
ką swobodą i z odpowiednia porcja, wiaro­
godnego szelmostwa, Zofia Ankwicz nato­
miast (pani Page) wyglqdala i zachou>ala się 
zbyt mlodo jak na matkę córki na wydnniu 
(i skreślonego w łódzkiej wersji synka). Lep­
szej córki pani Page niż Zofia Perczyńska, 
trudno sobie życzyć, tak samo jak lepszego 
Fentona (Ryszard Barycz). Wlaśnie tyle 
hałasu i krzątaniny wvmagal Szekspir, na­
szym zd'aniem - od pani Chybki (.Janina Ja. 
błonowska) ile ona, nieom11lna w ś~odkach, 
od siebie daje. 

A TERAZ powiedziałoby się tak od serca: 
Brawo Łapa! - ale pisać tak nie nale­
ży. Ła.piński zrezygnował zupełnie z 

gierek, które niekiedy ryzykuje i nie dal się 
wciqgnqć w zastawioną sieć komedyjek, o 
których mówiliśmy. Oto Falstaff! Ale w ra­
mach inscenizacji, która wszystkie male ko­
medt/jki traktuje równorzędnie z 1viel'.cą ko­
medią o Falstaffie. Dziękujemy Ci, mistrzu 
cechu komediantów, Stanislawie Łapiński. 

DZIENNIK ŁÓDZKI nr _'.7"; (2'701) S 



Sklep jest własnością wszystkich Dziś narodzi się 
Wojewódzka Rada Czytelnictwa 

Troska komitetów członkowskich o mienie 
należytą obsługę konsumenta społeczne i 

Komitety członkowskie przy 
sklepach spożywczych PSS 
istnieją już od kilku lat. 
Ich głównym zadaniem jest 
podniesienie kultury handlu 
uspołecznionego, dbałość o 
należyte i sprawne obsłuże­
nie klientów, wreszcie o za­
opatrzenie danej placówki w 
możliwie pełny a.sortyment 
towarów zgodnie z życzenia 
mi i postulatami klientów 

danej dzielnicy miasta, w 
której sklep się znajduje. 

Od dnia 16 marca br. roz­
poczęły się na terenie dy­
rekcji PSS - Południe ze· 
brania sprawozdawczo-wy­
borcze komitetów członko­
wskich. Na 150 sklepów spo­
żywczych, podległych tej dy­
rekcji, zebrania odbyły się 
już w 50 proc., pozostałe od-

„lebkarstwo" powinno być 
surowo karane 

Wykorzystywanie sa.mo-
chodów służbowych przez 
nieuczciwe jednostki dla ich 
osobistych korzyści stało się 
ostatnio zjawiskiem często 
notowanym przez kontrolę 
społeczną i Wydziały Ruchu 
oraz organa M.O. 

Zanotowano wypadki, że 
kierowcy samochodów służ­
bowych po godzinach pracy 
lub nawet w godzinach pr;i.­
cy przewożą towary I osoby 
prywatne, n;e mające nic 
wspólnego z daną instytu­
cją, do której należy samo­
chód i z .jakąkolwiek inną 

Nowy łyp 
plomby wagonowej 
- Obecny kierownik działu 
transportu Centrali Tekstylnej 
w Łodzi Stefan SzuleckJ już 
od dawna rozmyślał nad skon­
struowaniem plomby wagono­
wej, która by wykluczał.a mo­
żliwość podrobienia jej lub 
otwierania bez pcl'Z06'baiwienia 
śladów. 

Po długich wysiłkach i wie­
lokrotnych próbach udało się 
ob. Szuleckiemu skonstruować 
nowy typ plomby za.trzaakO­
weJ. 

Jak nas informują 'W'ZĆlr ten 

pracą społeczr.ą. A zwłasz­
cza r<>zpow6zechniło się prze 
wożenie pasażerów na tzw. 
„łebka". Jest 'bo naS!bęp­
stwem zbyt małej i nie zaw­
sze wnikliwej kontroli ze 
strony kierownJków d:i:Jiałów 
transportuwych przedsię­
biorstw oraz niedokładne­
go sprawdzania kontrolek 
kart drogowych. 

W związku z tym należy: 
1. Roztoczyć ściślejszą k:m 

trolę nad kierowcami samo­
chodów. 

2. KierO\'v"llicy działów 
transportowych powinnJ do­
kładnie badać kaTty drogc­
we samochodów r..a każdy 
dtień ich pracy, or.a.z zwr2-
cat uwa.gę na to czy są do· 
kladnie podav.-ane w tych 
k.airtach trasy jarzd oraz go­
dz.il!la zwolnieni.a samocho­
du i podpisy uży1kowników. 

3. Zwracać uwagę, by 
po.szczególne ja2Xly wpisy­
wane były do kontrolek 
przed rozpoczęciem wyjaoou, 
a nie w momencie kończenia 
pockóży, 

4. Wyciągać właściwe i 
surowe lkocsekwencje w eto­
Sl.lll1iku do tych kierowców, 
którzy użyv.·ają samocho­
dów do jazd prywatnych. 

będą się najdalej do 10 kwie­
tnia br. 

Obecnie głównym hasłem 
komitetów - obok zadań wy 
żej wymienionych jest 
walka z mankami oraz współ 
praca z komitetami opie­
kuńczymi prZJy sklepach 
MHD. Jest to organizacja 
młodsza, nie posiadająca do­
świadczeń i tradycji, dlate­
go musi czerpać z doświad­
czeń komitetów członkow­
skich PSS. Rozpoczyna się 
również współpraca komite­
tów członkowskich PSS z 
komitetami blokowymi. 

Dobrze pracujące komite­
ty członkowskie pomagają w 
wychowaniu nowego sprze­
dawcy, który musi należycie 
rozumieć i w czyn wprowa· 
dzać intencje uchwały rzą­
du z dnia 3 stycznia 1953 r.; 
komitety winny również 
wpłynąć na postawę konsu­
menta, który w człowieku z 
drugiej strony lady winien 
widzieć swego doradcę, ucz­
ciweJZo pracownika. rzetelnie 
wypełniającego swe obowiąz 
ki, przyczyniającego się tym 
samym do realizacji Planu 
6-Jetniego. 

Znamy kilka konkretnych 
przykładów (z terenu PSS 
Południe), gdzie dobrze pra­
cujące komitety członkow­
skie przyczyniły się do wY­
krycia mank sklepowych, wy 
eliminowały nieuczciwych 
pracowników i kierowników 
sklepów z handlu uspołecz­
nionego. 

Komitet sklepu PSS nr 
909 ul. Rzgowska 101, bacz­
nie obserwując placówkę za­
uważył, że w magazynie 
sklepu gromadzą się stale 
jakieś obce osoby I „pertra­
ktują" z kiexownikiem. Ca­
ła ta sprawa wydała się ko­
mitetowi podejrzana i zawia 
domiono dyrekcję. Kontrola 
stwierdziła duże manka to­
warowe. Niesumiennego kie-

rownika zmieniono. Dzięki 
czujności komitetu uniknię­
to ·wyższych jeszcze mank. 

Komitet przy sklepie 1010 
ul. Przybyszewskiego 80 zda­
wał sobie sprawę, że sklep 
jest za mały, nie posiada ma 
gazynu. Po usilnych stara-

. niach przekwaterowano lo­
katora sąsiedniego lokalu, 
własnym staraniem przebito 
mur, sklep powiększono, o­
becnie posiada on już odpo­
wiednie zaplecze. 

W sklepie PSS 921 ul. Rzgo 
wska 216 przewodniczącą ko 
mitetu jest ob. Ostojska, zaś 
w zarządzie same kobiety, 
które bardzo troszczą się o 
swoją placówkę, dbając o este 
tyczny wygląd wystaw. 

Oto kilka przykładów do­
brej i troskliwej pracy ko­
mitetów członkowskich któ­
re przyczyniają się w 'dużej 
mierze .do lepszej obsług! I 
klientów i lepszej pracy per­
sonelu w sklepach PSS. 

z. s. 

O zbliżającym się powsta­
niu w Łodzi Rady Czy­
telnictwa i Książiki. - już 
donosil!iśmy na naszych ła­
mach. Dziś zapowiedź tę 
uzupełniamy kilku wYjaś­
nieniami. W trosce o rozwój 
kultury Prezydium Rządu po 
wzięło 24 maja ub.r. uchwa­
łę w spraw.ie utworzenia 
Centralnej Rady Czytelnic­
twa i Książki, a 2 sierpnia 
ub.r. wyszło zarządzenie 
Prezesa Rady Ministrów w 
sprawie statutu Rady Czy­
telnictwa i Kriążki. W myśl 
tego statutu zadaniem Rady 
będzie mobilizowanie społe­
czeństwa do rO"ZpQW&ech­
niania książki i do szerzen.; a 
planowego czytelnictwa. 

Jednym z organów Rady 
Centralnej są terenowe Ra· 
dy Czytelnictwa i K&i.ąilki. 
Taka właśnie terenowa Wo­
jewódZlka Rada Czytelnic­
twa i Książki dla m. Łodzi 

została powołana uchwałą 
Prezydium RN m. Łodzi z 
dnia 12 bm. Dziś nałomłasł 
w sali konferencyjnej Pre­
Zydium RN m. Łodzi Odbę­
dzie się zebranie, na którym 
Woj. Rada Czyt. i Ksłą.żki 
zostanie ukonstytuowana. 

Sprawy przygotowań do 
zbliżających się „Dni Oświa­
ty, Ksiąilkl i Prasy" oraz 
zadania Rady Czyt. i Książ· 
ki omówi na dz.isiejszym ze­
braniu ob. dr J. za.remba -
wiceprezes Cedtr. Urzędu 
Wydawnictw oraz sekretarz 
generalny Rady Czytelnic­
twa i Książ;ki przy Prerze6ie 
Rady Ministrów. 

Powstającej Wajewód:ziklej 
Radzie Czytelnictwa i Książ­
ki dla m. Łodzi życzyć na­
leży najlepszych wyników v1 
przyszłej jej pracy <iła roz­
W'l'.>ju nowej, 60Cjalistycznej 
lrullbucy. 

$wiąteczny wysiłek PKS-u 
12 dodatkowych aulo„usów 
Przedsprzedaż na 3 dni przed o(azdem 
Dodatkowe kursy „wahadłowe" 

Drużbln (przez Kwiatkowi­
ce), Ł'6dź - Nowe Miasto 
(przez Rawę Mazowiecką), 
Łódź Bełchatów (przez 

na autobusy wyłącznie na 
miejsca siedzące. „Orbis" nie 
sprzedaje ponad norm~ bi­
letów, gdyż nikt w autobusie 
stać nie powinien. W dn. 1, 2 
i 3 kwietnia kasy autobuso­
we „Orbisu" czynne będą od 
8 do 20, zaś 4 kwietnia (so­
bota) od 8 do 18. 

(Sk) 

Żaden z pasażerów chcą­
cych na święta wyjechać do 
miejscowości podłódzkich 
autobusem PKS nie zostanie 
na placu przed Dworcem 
Fabrycznym! Oto zadanie, 
jakie postawiła sobie Dyrek 
cja Okręgowa PKS w Łodzi 
w okresie wzmożonego ru­
chu. 

Pabianice), Łódź - Brzezi- ------------­

Na podstawie wykupio­
nych w przedsprzedaży bi­
letów, uruchomione będą o 
ile zajdzie potrzeba Już 3 
kwietnia br. dodatkowe au­
tokary, zaś 4 kwietnia kurso 
wać będą dodatkowe auto­
busy na następujących li­
niach: Łódź - Puczniew 
(przez Poddębice), Łódź -

ny, Łódź - Rawa Mazo­
wiecka. 

W dniu 4 kwietnia po po­
łudniu kursować będzie po­
pularny „pędzlak" (ruchem 
wahadłowym) z Pabianic do 
Bełchatowa I z powrotem. 
Jeżeli natomiast zajdzie po­
trzeba, to 4 kwietnia zosta­
ną uruchomione również do­
datkowe autobusy na pozo­
stałych liniach. Kursować 
będzie razem dodatkowo 12 
,,Skód.u i „Chaussonów", o­
prócz autobus-ów kursują­
cych normalnie według roz­
kładu jazdy. 

„Panie Redaktorze. My 

został zatwierdzic:my przez 
Urząd Patentowy. 

Zmiana tras na linii 
lód.i -Piątek 

1 OO-letni jubileusz 
W dniach %, 3 I fi kwłetnla. 

zostaje specjalnie wzmocnio 
na obsługa informacyjna na 
dworcu autobusowym przed 
Dworcem Fabrycmym. D-0 
jej wskazówek winni stoso­
wać się pasażerowie we 
własnym, dobrze zrozumia­
nym interesie. Na Dworcu 
Fabrycznym czynnych bę­
dzie 2, 3 i 4 kwietnia 5 kas 
biletowych od godziny 6 do 
18, zaś po tej godzinie tylko 
3 kasy dla kursów później­

mieszkańcy Domu Młodzieży 
przy u.i. W ł a d y B y t o m• 
s k i e ; 14 (na Bałutach), 
tak zresztq jak wszvt1cv 
mieszkańcy domów mies=• 
czących się przy tej ulicy, 
czujemy się pokrzywdzeni. 
Bowiem wszystkie przesylki 
pocztowe przychodzą do nas 
z opóźnieniem. A wszystko 
przez to, że na Chojnach 
znajduje się ut. Bytom.ska 
(od miasta Bytom) i tam n.aj• 
pierw wędrujq nasze Zisty. 

W zwiąiku z u.s.7Jkodzen.iem 
przez wezbrane wody małej 
rzeczki - mostu pod Piąt­
kiem, Państwowa Komunika­
cja Samochockiwa zmU6wna 
był.a d1a bezpieczeństwa pasa­
żerów zmienić od dziś trasy 
następujących linii autobuso­
wych: Łódź - Piątek - Wa­
lewice; Łódź-Piątek-Łęczy­
ca; Łódź - Piątek - Żychlin 
- Gąbin; Łódź - Piątek -
Żychlin; Łódź - Piątek -
Kutno. 

Wszystkie autobusy na tych 
liniach kursować będą od dziś 
z ~i przez Głowno - Psary 
- Bielawy do Piątku i dalej 
po normalnej trasie. 

Wycieczki 
dla wędkarzy 
melomanów 
l ZNykłych śmiertelników 

Rozpoczynając sezon wędka<rskl 
wspólnie z Polskim ZwiąZklem 
Wędkarskim, „Orb s" o.rganizuje 
w dniach 11 1 12 kwi·etnl.a wy­
cieczki samochodowe połącz.one z 
2ow1enJem ryb. do Konopni-cy -
05'laJców oraz do Włynia. 

W programie wyc!.eczki do Wax 
szawy dn. 12 4, zwledzalllie Pałacu 
Kultury 1 Nauki 1m. J. Stall.na, 
MDM, trasy wz 1 l.Jlnych obiek­
tów budownilctwa. 

W dniu 29 marea br. (nLedziela) 
„Orb;s" organizuje wycieczkę do 
Poznania n.a operę ,Cyganeria". 

W programie wycieczki: wstęp 
do Opery, zwiedzande m1.asta o­
rs.z palml.a.ml. Uczestnikom wycie 
cz.kl za.pewni.a się wygo-<n..., i>rz.e­
jaro w oble strony. Wyjazd w 
nledz!elę rano, powrót około pół­
nocy. 

Na święta do za.kopa·nego w 
dnlacil o<! 4 do 7 kwietnia „Or­
b 's" organizuje wycl„cz.!tę tury­
styczno-wyJ)OCZynkową . W Pr<>l!Ta 
mle calko\\0 lte utrzymanie. 1>rze­
jazd na Kasprowy 1 Gubałówkę, 
":vclec~.ka do Dol!ny Kośclells­
kle.1 . 

Wyjazd w piątek w l(oo~lnach 
wlecz.>-m rh. powró: w środ<: o­
Jto•<> ~o<.1z1ny ft rono. 

I I 

p1erwsze1 książki o lodzi Prosimy więc „Dziennik", 
by zaapelował do wladz 
miejskich o przemianowa­
nie ul. Bytomskiej na Choj­
nach." P rzed latv trzydziestu, 

w obrębie ziemi Łę­
czyckiej, wśród dzie-

wiczych dokola. lasów, drze­
mala. snem zapomnienia nędz 
na mieścina.. Niczem się 
znamienitszem wśród oko­
liczn.lJCh nie odznaczala sie­
dzib: maly, brudny rynek i 
z niego rozpryśniętych kitka 
ultc, b-tednie i rzadko zabu· 
dowanych, byly przytulkiem 
kilkuset mieszkańców, z rol· 
nictwa byt utrzymujqcych; 
handel żaden, bo mia~teczko 
żylo w samem sobie. Wtedy 
nie każdemu i znanq może 
nawet byla. ta osada., jedynie 
tylko dawnośc!q swego ist· 
nienia. szczycić się mogqca. 
Wjechawszy od strony Zgie­
rza potoczystym traktem, 
przypominasz sobie stare 
miasto (przyp. red. - mowa 
tu wlaśnie o naszym łódzkim 
Starym Mieście - ale czy· 
tajmy dalej.„), ale szybko je 
minąwszy, tam, gdzie nie· 
gdy§ nieprzebyte byly topie­
le, wjeżdżamy w szereg no­
wych, porządnych zabudo­
wań (przyp. red. - autor 
najwyraźniej wprowadzi? 
już nas swym opisem po 
prostu .„na naszq ul. Piotr· 
kowską). a wszędzie ruch, a 
wszędzie życie. Jedziesz 
wiorstę, drugą, ł piątą mi­
jasz, a ciągle jeste§ w mieś· 
cie, ciągle jesteś w Ł o d z ł. 
Otac.iają cię gmachy wiel­
kie, w nich żywo tętni ruch 
przemyslowy i znużony pra­
wie tem długiem pasmem 
życia ł ruchu, opuszczasz 
miasto. Oto jest nędzna nie­
da.wneml czasy miekina! 

S kąd - zapytasz, cZ11· 
telniku - zaczerpnę­
liśmy powyższy frag-

ment opisu naszego miasta 
sprzed wielu, wielu la.t, Otóż 
tak wlaśniP. zaczyna się, leżą­
ca teraz przed nami, niewiel-· 
ka stosunkowo książeczka, ale 
za to bard:o osobLiwa - bo 

ksiq.żeczkn • jubitntka. Tytuł 
;e; brzmi: „O p i s m i n s t a 
Łodzi pod wzglę· 
dem historvcznym, 
statystycznym i 
p r z e m li s ł o w v m." Na 
pierwszej tytu.lowej stronie 
widnieje także nazwisko jej 
autora - O s k a r a F t a t­
t a oraz miejsce i rok wy· 
dania - „W ar !I z a w a w 
d r u k a r n i „G a z e t y 
C o d z i e n n e j'' - 1853 r." 
Książeczka więc „obcho­

dzi" swój 100-letni jubileusz! 
W Łodzi przechowalo się 
2-3 egzemplarzy tej rzad­
kiej książki. Dwie z nich 
są w posiadaniu Miejskiego 
Archiwum w Łodzi. Stulecie 
tej pierwszej książki o Łodzi 
znajdzie swój wyraz w refe­
racie dyrektora Archiwum 
Miejskiego - mgr. Romana 
Kaczmarka. który będzie o 

urzędnikiem Urzędu Guber­
nialnego, sam byl wycho­
wankiem szkól · piotrkow­
skich. Ponadto byl on wspól­
pracownikiem i wspólredak­
torem wychodzącej w War­
szawie „Gazety Codziennej". 
W swym „Opisie miasta Ło­
dzi" przedstawil on nasze 
miasto w okresie formowa· 
nia się kapitalizmu na zie­
miach polskich i ów proces 
przeksztalcania się przemy­
slu łódzkiego od manufaktu­
ry do fabryki wielkoprzemy­
slowej - uchwycil w spo­
sób bardzo trafny i celny. 
Książka Flatta, zdolnego pu· 
blicysty i bacznego obserwa­
tora, zawiera w części III 
(najobszerniejszej) bardzo 
cenny dla wspólczesnych ba­
daczy opis rozwoju i stanu 
łódzkiego przemyslu sprzed 
100 lat. (zn) 

szych. 
Łóciziki „Orbis" przejął z 

dniem 18 marca kasy bileto­
we PKS przy ul. Narutowi­
cza 29, gdzie sprzedaje bile­
ty na 3 dni przed odjazdem 
autobusu. Jednak ze wzglę­
du na fatalne warunki lo­
kalowe tych kas (małe po­
mieszczenie, wąskie wej­
ścia itp.), czynne one bę­
dą w tym miejscu tylko do 
dnia 31 marca 1953 r. Od 
1 kwietnia (środa) kasy auto 
busowe zostają przeniesione 
do oddziału „Orbisu" przy 
Pl. Wolności 6 gdzie czynne 
będą trzY okienka, w któ­
rych nabywać można bilety 

Tę slusznq pro§bę przeka­
zujemy Wvdziałowi Gospo­
darki Komunalnej Prez. RN. 

„Przydzielamy 
mieszkania'' 

Pod tym fra.pującym tytułem w 
progNtmle roerywkowym wystąpi 
oddzl.ał warszawski „Artoe" w 
Piotrkowie, w piątek. 27 bm. o 
godz. 19 w sali 1m. Kll ' ńsklego. 
Ja.ko wykcmawców programu u­
słyszymy Polakówne. Wl<:he!'!'k'e 
go, Domańskiego. Macrrota. Sucho 
dolsk iego 1 Kahla. 

A. S. 

niej mówiZ na dzisiejszej·-------------------------
konferencji łódzkich biblio­
tekarzy i archiwistów. A oto 
kilka interesujących szcze­
gółów o książce i jej au.torze, 
które uzyskaliśmy od dyr. 

Sabln1 Gdkowska. - Komisje 
rekrutacyjne na wyższe uczeln e 
dzi.ałaJą przy Wydz. Oświaty PR.N' 
tam tet uzyska Pani dokładne 
infonnaoeje. 

Kaczmarka. 

W artoś6 tej książki -
jubilatki - mówi 
nam dyr. Kaczmarek 

- polega nie tylko na tym, 
:i:e jest to w ogóle pierwsza 
publikacja mówiąca o na­
szym mieścit i dokladnie je 
pod każdym 1czględem opi­
sująca, ale ponadto i to, że 
oparta ;est na materiale 
źródlowym. Jest ona cennym 
źródłem informacji dla nau­
kowrów pracujących nad 
historł4 Łodzł. a zwlaszcza 
nad jej okresem po powsta­
nii. listopadowym. Niektóre 
egumplaru tl'j ksiażki :za­
wierają li rvcin ukazujących. 
pierw~ze :znane .-iam na pod­
stawie publikacji, widoki 
Łodzi I poszczególnych ?ej 
gmachów fabrycznych. Au­
tor książki, Oskar Flatt, żyl 
w .Polowie XIX wieku i byl 

Jakie łyłuły naukowe i zawodowe 
nadaje WSE w Łodzi 

Ire-na Gra.ozyk - POS1Zuklwaną 
k9fążkę można n.abyć w kslę!{ar­
n! Domu Książki przy ul. Piotr• 
kows.kieJ lL 

W cza.s!e O<!Jt;a.tn!clt trw. „otwair Po ukollezt!'Dtu za.ł studiów II Jan ostrowski - Gruz 'Z roze-
tych dnd" na wyżso:ych uczel· st<>pn·la absolwenci WSE otn.y- l>ranych budynków go.spoda.t"Cz.ych 
niach, z0<rganizo-wanych dla rolo mują tytuł magi6tra e:kon.o.m!i. na zapleczu ut. Abramowskiego 
dzleły końc-.iąeeJ w tym roku został Jut częściowo usun!ęty i w 
szkołę średnią I mająeej wsta- da.\szym ciągu Jest uS1Uwany, W 
p'ć na wyższe uczelnie - w!el- bleżacym roku zosum' e przepro-
kim '!:ai.Jn.te.resowanA·em wśród ·vadzcma niwelacja terenu przy 
mlodzl•ży cles?.ylv sir wvk•·-i· Konferenc·ia '<tóre1 zutyte będą porostaJości 
w Wvź~7<'1 Szkole Ekonoonlcz- gruzu. 
n'-'1 w LOdzl. Gro.no nauczycle·lslcle z Rz~hty. 

W związku z tym wart.o przv b~b11•otekarzy - Podajemy adresy sz.kół kores-
pe>mnJ„~ jakle sa wydzialy I w • pondencyj-nych woj. łódzkie.go: 
klnunl<u ,jakJ.rh snec.!alnn~el r archi•wlstów Korespond•~·ncY1ne Liceum Ol{ólno 
kS71tałcl młodzież WSE w Lodzi. kształcące w Lodzi, ul. Kopciń-

WYDZIAL PRZEMYSLU spe- >kleiio M. PO!ti„da ono punk:tv 
cJaU-,;uJ<i mł-0dzleż w za.kreme Dziś w lokalu Miejskiej Biblio- konsultacvJne w Sieradzu. Piotr-
ekono.mlkl przrm,•słu oraz pia- ~ek1 im. Waryńskiego w t,odz kowte. Ujeździe i Zad:L m iu . Ko. • 
nowanla tnwe<;1y<iJI. "C<PO'ldencv1ne Liceum OKólno-(ul. Gdańska 102), odbędzLe sie ksztalcace w Kutnie. At. KM• 

WYDZIAL HANDLU 7:a~ SJM'- konferen.cJa blblloteka'l'ZY łódz- ciuszki Z1 _ po..'>iada \'l'Unktv kon­
c\alło111.le w zakresie eko·n.omikl kich - członków Zw!~ku Blbllo sultacv1ne w Plocku, ~tynln!e,, 
handlu „raz w zakresie f.<>WM'O· tekany 1 Arch;wlstów Polskich Włocławku. 
7.nawstwa artykulów przemysło- W programie konf~ncj\ m. tn 
wvch. 'msJdą się: referat pt. „Stulecie Halina Różak, Kars=Jce. - l) 

Po ukoń~ttnlu •tudl6w 1 •tn11 1>lerwszeJ książki o todzl". którv Aby Z-O-!tać solistką w Operze na 
nfa ab!olwent otrzymuje dy- wygłool dyr. Arehiwum M ejskie-1 leży ukończyć koru;erwa.torlulft 
pl0tl1l stwlrrd7.a lary kwa.l ' f!lnt- l(o mgr Romł!IIl Kaczmarek oraiz mu7.yczne. 2) W sprawie wy·nagro 
„te zawodowe eko'"n"'lstv-nh- sprawozda·nle z og6ln<>polskie1 na dzPnla C?łonk.Sw „MA7.ow.o7.e" r a 
111•~tv. wz1?lęc'!.nA·e ed<<l<ll<>llll.i5tY·to- rady dyrektorów bibliotek wiei-\ leży zwrócił' 9ie do PZ I T „Ma. 
waromawcv- I kom1ejsklcł>. .zowsze" - Ka.roll.n k. War~w:r. 

4 DZIENNIK LODZKI nr 73 (2701! 
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Dziś litery D, E i F Od 15 kwietnia rozpoczyna Sił} W 85-lecie urnd1i n wielkiego pisarza ;.....;.„....; _______________________ ___ 

W d.DJu 4Z?lisle<J,szym rej<!oStrnlą 
Ilię mę-żeeyźnJi z ?'oom·l·ka 1934, 
których na.zwliska zaczyniaJ4 si~ 
Ila !litery D, E I F. 

Zunl~s.zkali na terenie VI, vn. 
VIIl, IX, XV koimi""1J'ia.tów MO 
re.Je-strują się przy ul. Zlelom.ej 10. 

Za.mieszkali na terenie I, U, III 
IV komtsariaJtów MO rejestrują 
&lę p.rzy ul. Ogrodowej 34. 

Za.mlesz1<:an1 na tere'Dole V, X, 
XI, XII, xm, XIV, XVI kooni!S'a­
ria.tów MO rejestrują sle przy 
ul. Dąbrowslldego 23. (wlt) 

sezon ,,iordanowski'' 
Pierw5Ze promienie wiosen- młodzież będzie mogła spę­

nego słońca przerwały w tym dzać czas podczas deszczo­
roku zajęcia w ogródkach jor- wych i chłodnych dni lata. 
danowskich. Brzmi to trochę Zbuduje się tory przeszkód 
paradoksalnie, ale tylko po- urządzi nowe boiska. Budowy 

będą pomyślane tak, by jedno 
cześnie przygotować teren dla 
sportów zimowych. I tak w 
Parku Mickiewicza na Julia­
nowie jeden ze stawów przy­
gotowany będzie na lodowi­
sko. · 

W sezonie wiosenno-letnim 

nie gdzie indziej jak w ogro­
dzie jordanowskim.. Ponieważ 
jednak namiotu przeważnie 
nie mieli - rozbijali jajka na 
twardo i butelki po piwie, czy 
wódce. Bardzo podobały im 
się także zabawy taneczne dla 
dzieci. a tat'lczyło im. się tak 
dobrze, że dla dzieci brakło 
miejsca. Podczas interwencji 
rodziców pełniących w ogro­
dzie dyżury i pomagającym w 
pracy kierownictwu ogrodu. 
dochodziło między „gośćmi", a 
gospodarzami do ostrych r;cy-

Premiera ,,Mieszczan'' M. Gorkiego 
na scen·e PaAslwowego Teatru Żydowskiego 
Dla uczczenia przypadającej 

w dniu 28 marca br. 85 -ej 
rocznky urodzin wielkiego pi­
sarz.a rosyjs·l{,ie.go, Maksym.a 
Gorkiego - J'afu;tWQWy Teatr 
Żydowski wystawia pierwsze 
jego dzieło d2·.amia-turgi=e -
„Mieszcoo.nie". 

sj i. Sztu!ka ta była po ra:z pierw-
Pobyt w ogrodach i· ordanow EnY wystawiona w 1902 r. w 

w przekładzie Ch. Buzgana, w 
reiyserid kolegialnej: I. Grud· 
berga, N. Moi . .slera i M. Mel­
mana or.a.z w inscenizacji E. 
Grajewskiego. 

Przed:stawienla „~eszc.r..an" 
odbędą się w Pat'lstJwowym 
Teatrze Żydowskim w dniach 
28, 29 i 30 marca o godz. 19.30. 

Kurs pisania 
na dalekop~sach skich, mieszczących slę poza Moslkiew&kim Teatrze Arty;;-

Za d Łód_,_, T ~.~· Prz • w ogrodach jordanowskich od ( w t · ną """ "'-"'51 YJa· • miastem, w najwi<>kszych par tycznym MCHAT). u worze 

C
• 'ł żołn' . . I bywac się b...Aą za.wody spor- " · 1 · · d k · 
10 · 1erza organ.izuie '<"-' kach łódzkich, to prawdziwy tym wie kl pisairz emas UJe O 

Dziś w 
pułk. 

Klubie" 
" Fosterze 

kurs p1sa:nia na dałeiknn->isach. towe, zabawy taneczne, kon- hilk drr b . . , 
-.-· kursy itp. dla dzieci starszych wypoczynek dla dziecka. Dla- psyo ę o nom1eszcz.ans·Ką 

Na kurs przyjmowarne będą (z ogrodów korzysta dziatwa tego Wydział Oświaty będzie i przepo<Wiada naddągają.:ą w D~~~b;: ~~"f~k, u~ ';i~~t:: 
tylko kobiety czJ:C\Ilkinie w wieku od 3 do 15 lat). starał się w tym roku, aby z burzę rewolucyjną 1905 r . sika oo odb~dz'e s;ę wlieczór, po-
LPZ. Wymagane jest również ogrodów mogło korzystać jak Utwór G<wkiego do dziś nie śwlęc-0.ny sztuce Roigera V&iillan-
wyk&tałcenie ogólne z zakre- Ogrodr pomyś~ne są jako najwięcej dzieci., aby przeloto utraoiJ swej siły przekonywa- d-a „Pułlro~ F<>~er przyim.aije 
6U 9 klas BZ<-1<oły. placówki pomagaJące szkołom wość ogrodów był.a jak naj- jącej Państ-.vowy Teatr ży- się do winy · PreLek"ję wyg:tosi. 

Program kursu obejmować w _wychowYWaniu młodzieży. większa (tw) I dows'ki wYS!Ja""i.a MieszC"l.an" \ ~t~·~~ ~~~~· :0~~~tek 0 
go-

będzie 180 godzin, uwz.ględnia- zornie. W bieżącym roku Dzieci szkolne będą tam urzą- · " .,,me · 

jąc zagadnienia teoretyczne i szkolnym bowiem po raz dz~ć ogró~k! pn;yrodnlc~e, 
praktyczne na1.llki pisania na pierwszy zajęcia w ogródlkach ktore. upraw1ac będ,ą pod k1e-
dalekopi:sach. jordanowskich trwały przez runkiem instruiktorow. 

Zaipisy przyjmuje do dnia 31 całą zimę. Dzieci jeżdzil:.y na Szkoły nie posiadające lx--
marca br. Wyd.ział Wyszkole- nartach, saneczkowały, prz:Y- isk, czy sal gimnastycznych 
nla Zarządu Łód:zlk:iego LPŻ ul. gotowywa!y się do Zimowych mogą w porozumieniu z Wydz. 
PiotrkowSka 97, codziennie w Igrzysk Harcerskich. Przy Oświaty przeprowadzać lek­
godz. od 8.00 do 16.00 ixócz tym sprzęt (saneczki, narty. cje glmąastyki w ogrodach 
robót. buty) wypożyczan'1 był na lub na. płacach zabaw. 

* Dniia 27 maroa br. o ~· 20 
w świetlicy Sądu W<Y,Jewód?Jkiego 
dla m. Łodzi w L<>a.zi, Pl. Dąb­
:rowskie<g<> 5 odbę~e s.lę odczyt 
:n.a tem,a,t „Nielctóre z aktuaJ.nych 
ugadinleń socj.aldstyczrnego prawa 
eyw!Inego". który wygłooi wloee­
prezes Ok<regowej Komisji Arbi­
tra.:!:owej adW<>ika<t Ja.kub Gryn­
betrg. 
* Dnfa 26 mM'"a o gie.dz. 16.30 

w lokalu NOT w Lodzi pr.zv ul 
Piotrkowskiej 102, :Lrui;. W~adQ>s!.a;~ 
Łubieński wygłosi od·07.yt pt.: 
„Roboty zl.emme - t1!Chnika wy­
konam&. 

miejscu. 
Łódź posiada w chwili obec 

nej 3 ogrody jordanowskie i 
9 placów zabaw (ogród jorda­
nowski może być urządzony 
na tetenie co najmniej 0,75 do 
1,5 ha, natomiast wszyst!kie 
mniejsze tereny, gdzie istnieją 
boiska soortowe dla młodzie­
ży oraz 'huśtawki, piaseczni­
ce czy brodzianki dla dzieci 
- są to place zabaw). 
Wydział Oświaty, bezpośred 

ni opiekun ogrodów jordanow 
skich i placów zabaw - pla­
nuje poważną rozbudowę ogro 
dów jordanowskich mieszczą­
cych się w Parku 3 Ma.ja, 
Parku Mickiewicza. ł Parku 
LudowYm. Do rozbudowy tej 
przystąpić będzie można na­

- tychmiast po obsuszeniu tere-

0 $ Z C Z ę d Z a 1' nó~. Parku 3 Ma.ja I Mickie-
wicza przebuduje się istnie-

- jące się tam pomieszczenia -
energia elektryczną y.rerandy. Powstaną w nich 

"I swletlłce ł sale za.ba.w, gdzie 

Jak wy<kazały doświadczenia 
ubiegłych lat, najbardziej nie­
sfornymi bywalcami ogród-

ków jordanowskich są... do­
rośli. Czasem są to nawet ro­
dzke korzystających z ogro· 
dów dzieci. W ub. roku roarza 
ło się, że dorośli urządzali so­
bie niedzielne wYcieczki do 
parku, a „namioty rozbijali" 

Praeownicv poszukiwani 
Kilku księgowych ze znajomością R.P.K. na 
stanowiska głównych (starszych) księgowych 
w podległych spółdzielniach zatrudni Związek 
Branżowy Spółdzielni Metalow0-Drzewnych na 
miasto Łódź, nl. Sienkiewicza. 61. Zgłoszenia 
osobiste w godzinach od 9 do 16-ej I piętro 
ipokój 7. 850-K 

Rzemłeślnlea Spółdzielnię. Pracy Szklarzy 

„S Z K Ł O" 

25 ślusarzY, 6 monterów ślnsarsk.łcb, 20 tokarzy 
oraz 3 frezerów wysokokwalifikowanych za­
trudni natychmiast Dyrekcja WSK. Wynagro· 
dzenie wedłul? umowy zbiorowej. Mieszkanie 
i dojazd do miejsca pracy zapewnione. Zgło­
szenia pisemne kierować do Biura Ogłoszeń­
Wrochw Podwale 62 dla „W.S K." 716-K 

Ug-ioszenia drobne 
LEKARZE KUCHENKI gazowe, od-

kurza"ze elektryczne, rno 
Dr LASZEWSKI st~orne 

borki, aparaty radiowe. 
rotograticzne narzędzia: 

we<ner:vczne 17-19.30 Ar- kupno - sprzedaż sklep 
mu Ludowej 2'I róg Na- radiowy tel. 169-55 Więc-
rutow1aza '2~7„~(';) '<0wskieg-0 31 Ksl!;źnlak 

Dr ZAURMAN speCJSb- garniturowe, 
st& skót'ne weneryczne KUPONY 
B-9~ +-6 Nanitowlcza ' Pla szew we. sukienkowe 

z paczek PKO kupuje 
Dr PfWECKJ wewnętrz- - sprzedaje sklep z sa-

ne. plUC8 serce S-'7 ut modz1 a~ami Piotrkowska 

Plntrkowska 35 (37541-G • 'U 120 (3886-G) 
-· .. 

Dr KUDREWJ!'Z spe ci a- KUPUJĘ le or kl do bu te-

Us1:8 wene-vczne. Sl<ÓTnf' ek 1 przerabiam korki 2 

Łódt, ul. J. Stalina nr 25, tel. 18'1-86 

PUNKTY USŁUGOWE 

Nr 1 111. Zgierska 24, tel. 240-02 

Nr 2 ul. Stalina 25, tel. 18'7-66 
Nr 3 ul. Piotrkowska 294, tel. 110-Gt 
Wyżej wymienione punkty poza pracami 

wchodzącyroi w zakres szklarstwa - z 

dniem dzisiejszym przyjmują zam6włenla 
na oprawy obrazów. 

• 
UZYWANE 

FUTRA-ULAMY 
i KOŁNIERZE SKUPUJE 

Spółdzielnia „Futro" 

Łódź, Piotrkowska 
Nawrot la 

78 

CZWl\RfEK 

26 
MARZEC 

DZI!lł 

Teodora 
1UTRO 

WAŻNE TELEFONY 

Pogot Ratunkowe 
Straż Pozarna 
Kom Mle.1ska MO 
M'.i!!Jskl Ośr Inior. 

254-ł4 
8 

253-60 
159-16 

D~i!UR~ 
APTEI( 
Apte.lti: nr 6 (Photrkow 

ska 165), n.r 48 (Naorutowi 
cz.a 6), nr 15 (Rzg'owska 
147), n.r 20 (Więckowskle­
go 21). n.r 31 Kaorolewska 
48), nr 3 (Przybyszewskie 
g<> 41), nr ~ (Limanow­
skiego 80). 

A. S. nr łl (Al. Kaś­
"l=1ci 48) dyżuruje oo­
dzl<>nnhe. 

.'JOWY <Więckowskiego 15) 
g. L9 ,,Heinryk VI na I-O 
waeb.0 

POWSZECHNY CObr Sta 
liJJ;gradu 21) g. H.30 „1'n 
tryga i mlJ~t" g. 19 
„Luttaie z na:szeJ uli­
cy" 

IM. ST. JARACZA (Ja­
racz.a 27-29) g, 19 „We­
sołe kum06zki z Wilnti• 
ooru" 

MAL Y !Traugutta m- 1) 
g, 19.15 „Domek tnech 
dzieWCl'l\t" 

MUZYCZNY (Piotrkow-
ska 243) g, 19. 15 "Kra­
lona u&mlecbu" 

„PINOKIO" (Kopernika 
16) g, 17 „skairb na 
pustkow!JU" 

„ARLEKIN" (Piotrkow­
&k·a 162:) g. 17 - „Ja<! 
,,.Szpa.k'' 

BAŁTYK (N&rutowlcza :0) 

DYZUR POŁO:ZN'ICZO.. „Mltrla Kol<or", g. 
GINEKOLOGICZNY 15, 17.l!O, :O d-0zw. od 

lat 14 
Od giodz. 8 dto 20: sz,pi- GDYNIA (Przejazd nr 2) 

tal im. dr. Maóu,row·Lca,&, Program filmów do.ku­
ul. Krzeitruendec.ka 5; od\ mentalnych 1 kultural­
gooz. 2G d!O s: szplita.1 lm. n<> - oświa,t. - „Ml&dll'. 
M. Curte-Skłlodowek1ej - koD9truktorzy". „Dzie-
ul. CUrte-SltiodowslcieJ 15 cl z Stalingradu" „Swiia>t 

3-MIES. tturs nowocze- ZGUBIONO leg:!t, tAm­
snego 1Cro3u l modelowa w.ajową Stefan Jóżwtak, 
nla ubrań damsk~h. dzle Zgierz Adelmówek, Cho-
clęcych t bieliźniarstwa piin.a 6 (304-1-G) 
Zapisy Próchn1ka 25 od ZGUBIONO d.Zien.n.i-0?.e!k 
eodz S do Ul cn<l71„nn'P laJborato:ryjny z chem. fi 
3-MIES. kursy nowoczes- zjologlC7lnej na n.azw.isl<-0 
nego kroju damskiego HaJ11na Rządlkowskla; U.n.i 
lPR. Pl<l'tr'kowsll::a 24 Za WeoJ"SIYtecka • ....:;18::_ ___ _ 
pls;v codziennie w godz ZGUBI.ONO legiit. ~cz-
9-20 r647-Kl [ ntowsiką na nazwnsko 
ZAPlSli na Kurs Kape- Pk>tr Nowak, Lódt, Za­
luszmctwa Damskiego - kątna 34-1 (3-064-G) 
PrzYJIDUje SekTetarlat SKRADZIONO kartę mel 
IPR. Stalina 7. oodzlen- d,u!11JkOW!j, p-Ookwitowanle 
nie w !l'od~ !1-18 na złożone doku.men.ty. 

legut. zw. Zaw. Je<rzy Ku 
b:k, RóżyokLego &-10 
z'GuB10N'-0 -1egit.- sU:ol­
ną n.a n,azwfsko Szymań­
e'kl Szymon. Lwowska 4 
m, 3 (3090-G) 

5-MWS. lrnrs ltT'OjU I S:tY 
eta 1PR 3-mies kurs no­
w~e&nego kroju IPR -
Jaracza 7 Za<ph!i:V codzien 
nle w l!'<>dz q_1' ·~-'11 

SEKRETARIAT Ośt<>dka 
Politech·ni-cznych Kursów 
Adm.-G06p IPR. ul An­
drzeja Struga 4 przyjmu­
je zgłoszenia na Kursy 
Ksl.;gowości 1 Maszyno-
pisania <656-Kl 
KURS'f dzienne 1 wie-
czorowe k1erowców samo 
chodowych lPR przyjmu 
Ją zapisy do dnia 1 ]1'.wiet 
nla. Wólczańs·ka 1:1 irodz 
9-18 r725-'K\ 

FRANCUSKIEGO (kon­
wer"3oj.a) poiisk!ego udzie 
la rutynowana na.uczycie\ 
ka: Wólczań!•ka 110-5 

R()żNl!: 

SKRADZIONO le~ltyma­
"ję szk.olną = 35, bilet 
miesięczny kolejowy nr 8 
ooaz k.a.rtę m·e<Idunl<ową 
Hanna Stefańl!lka, Ole­
chów k. LodZi p-ta An­
drzejów. C37:•o-G) 

SKRADZIONO wejśclów 
kę fa,bryczną JM-r:y We­
dry"h, Obr. StaU.ngradu 
121-2 (3088-Gl 

SKRADZIONO d-0wód oso 
bisty nr REC 0094-007. le­
gitymację Zw. Zaw. Fra.i 
o'osze·k Augustyniak, Kl­
llńsk '.ego 1'54 <~131-G) 

ml<>dyeh J0-52", PKF 
11-53 g, 18 19. dozw. 
od lat 'I. „Diabelska 
Gra'1" g 20 . dozw od 
lat 7 Program dla naj­
młodscych: „Kr61 Lav­
ra", ,,Lew t zaJae". 
„Odwatny zaląe" g. 
16, 17. dozw. od lat 7 

Mt.ODA GWARDIA (dla 
młodz '.ety - Zie lona 2) 
„Roo:~plewa111a dołlna" 
g. 16, 18, 20 doa,w, Od 
lat. 1-ł 

MUZA (Pablia•nlcka 173) 
„Niezapomniany ro-k 
1919" g, 18, 20 d~. od 
lat 12 

PIONIER (Franc!szkań-
ska 31) „BaJka o śpią­
eej królewnl~" - pro­
gram skład g, 17, Ul. 
d-OZW od lat 7 

POLONIA (Piotrkowska 
67) „No·c nle„·poo:r.lan~" 
g, 16.:IO. 18.36. 20.30 
dozw. od lat 18 

PRZEDWlOSNIE (Żerom 
sklego 74) „D·waj 7.ol­
nl<!'l"Ze" dod. „Pr7..egl!łd 
1&p.otr,toowy 5-l>Z" g. 18, 20 
dca.w. od I.alt 12 

REKORD (Rz1iowska :!) 
„Wes&ła tr6.łka" d<>d. 
„Prz.egląd sport. 1-52", 
g , 18. 20 doz w. od lM 'f 

ROMA (Rzgowska M' 84) 
„Gęsi baby Jagi" 
progr skład . g. 16, Ul, 
20 dozw. od lat 7 

SOJUSZ (Nowe Złotno) 
„Pleśń taij·gi" g . 18.30 -
dozw. od lat 12 

STYLOWY - Nieczynne 
z oowodu remontu 

SWIT (Bałuokl Rynek 1) 
,,Zaiklęta n·arz:e·czoma•' -

·ood. „C?J'owie·k k1'Me­
g-o klO!Ciham y " g. 18, .20, 
dOO:·W. od l.a.t 7 

TATRY ' Slenkievtlcza 40) 
„o 6 wioozorem po woJ 
ni·e" d()d. „Konie" g. 18 
18, 2-0 dozw od lat 'f 

WfSŁA ('Przejazd nr !) 
„Kurtyna w g6rę" g. 
16. 18 , 20 dozw. od lat 12 

WLOKNJARZ (Próchnika 
16) „NO<' niespo.fłz!a­
nek" g , l&, 18. 20 dozw. 
od lat 18 

WOLNOSC (Na:olórkow­
skleO'o 161 „Orzeł Kan· 
kacu" II ser. g. 16, 11 
20 dozw od lat 12 

ZACHĘTA (Zgierska !jl) 
„W pogo.ni za sławą" 
dod. „J Ma.Ja 19~2 w 
Warszawie" ,g_ 18, 20 -
dozw. oo 1.at 7 

1 MAJA (dawniej :RobOt. DWORCOWE CD.won:eo 
n ik Kilińsk iego 176) - Kal1Slkl) ,.Łowled7wo", 
„Kurh~n Małaebo~kl" l „Sł.Oń I mró<Wka'', „Cey 
dod .• Ziemia na.sza pia wiecie fe„. Z-52" I{. 16, 
neta" g. 17, 19 d<>J7W, 17, 18, 19, 20. 2:1, 22, %3 
od lat 12 dazw. od l8rt 7 

SPOŁDZIELNIA PRACY „ETYKIETA" 
Drukarnia, Wytwómia. Opakowt1.ń 

i Etykiet Tłoczonych 

Łódź, ul. Piotrkowska. 15'7 

przypomina, że stosownie do uchwały Ra· 
jy Państwa 1 Rady Ministrów z dnia 14. 

12. 1950 roku wszelkie zażalenia i odwo­

łania załatwia przewodniczący zarządu lub 

jego zastępca we wtorki od godz. 1 '7 do 19, 

Jeśli we wtorek przypada dzień wolny od 
pracy, dniem przyjęć jest najbliższy dzień 
oowszedni tygodnia. 796-K 

ZGUBIONO wejśclówke I ZGUBIONO kartę mel­
fabryoz.ną 571 oraz teg!t dunkową, Stef11nLa Sęk. 
SPO Paweł Ol.as. Rzgow- Zeligowskiego :?2-10 
slca 191 (3834-G) 
ZG;UBIONO wejśclówlk.ę ZGUBIONO kartę mel-
raboryczną na na.zw'.·sko dul'lkową, po'<wltowainie 
Olg.a Bujak, Promienn.a na zlożc>ne dokum.enty -
nr 6-8 · r3M7-G) Lucja Mltera, Now<:>miej 

s.ka 3-0 (3060-G) 
ZGUBIONO wejściówkę 
fabryczną na na'l:wisko 
Irena Wyrowska.. Lódź 
Gł<'boka 12-8 

ZGUBIONO kartę mel­
dt1nlcową na nazwl:s.ko 
Jan Gajda zam. Głowno, 

ZGUBIONO wejściówkę ul. Moczydła nr 5 
'abryczną na naizwi.sko 
T•n Ra!ec-kl (3053-Gl ZGUBIONO kartę mel­

dunkowa na na?.wisd<O 
ZGUBIONO wejściówke Roz•Ha Sujeoka, Stalina 
'sbryc..ną Tadeusz I-Cmle nr 42 (ll'OS4-G) 
':!ZVk Obr Stalingradu 53 

8-9 30 3-5 p ~ ·-1„ . mate<rlału pow1erzo,nego 
Ręczny wyrób korków 

SZAJ.'Y żel.awe, pó1szkla 
ne lel!;arskde, Jcasy o~lo­
llrwa.te, wagę tysląc kU-0-
.;ramową, z!-ewy, soJiatan 
przeciw ch0<robom reu~ 
•na.tycznym wyrobv żela­
me. a.rt;v•kuly techniczne 
p<>lecia Madej. P'ollrkow­
,k a HU tel 272-08 

POTRZEBNA pomoc d-0-
mowa_. Refe<rein"je pożąda 
ne. Plotrkows.lca 164 m. Ul :>iAJll11LlOZ\'l\ll upomrn-

ZGUllIONO 1.egit, szkol­
ną Politechn,1k! LóclJzkiej 
n•r 39-Sp-52 ONZ legit 
ZSP B.a.rba.-a RodZJLl!'wioez 

ZGUBIONO kartę mel­
ZGUBIONO we jściówkę i:lunkowa na nazw:s.ko 
fabryczną na narzwi<SJ<:o Bair-bara Wlod1&Jrceyk zam. 
Alek~-andra Kasińska. Za Głowno ul. 18 Stycznię 20 nr 106 ~~7·_ ~ 

Dr MARKIEWICZ spe-
clallsta skórne. weneryc2 
ne. moczoo!c1owe P!otr 
'frnWC:~!!> ·11<1-

L..\ r H •. :t' Dr PIETR ., 
specjal1sta cb-0r6b uszu 
nosa gardla. Slenk,ewl-
CUI '73 r3521-G) 

Dr WOYNO spec1a11sn. 
chorób skórnv<.>h wene-
rt·cznvoh zaburzenla 
'Ptc1owe Nowotki i 11)-ll 

16-18 ·•'\"4-G· 

Dr WOLKOWYSKJ soe· 
cjal1sta ehot'ób skón' 
wene-rv<'Zn:vch. Wsch od-
nla ~~ r:ł'1<>n-f"::' 

Kl'.P'll0-SPR7.EOĄZ 

ZLECENIA sprzedaży d<l 
mów - willi - parce. 
przyJmuJe zatah~'ia szvb 
ko - Hu·k . Kraków Pl-
:arska 19 r721-R" 

KUPIP; pompv -xls~odku-
we ~ motorami l bez rńt 

ny"b wymiarów, Matu-
newski T<illńsklego 125. 
tel. 111-36, 

1..ódź. Nowomiejska 3 -
el 193-71 13935-G1 

WOZKI spacerowe gre-
lOkle rowerki c1ziec1ęct 
'1 8 !o7vskach l<Ulkowvc~ 
•dne modele poleca RO· 

'T\an L' n lrnwslc1. p,otr-
<"WSk8 12fl '3604-<i 

WO ZEK dziecięcy gtębo-
lej do sprzec1.ao·11ę Zo:!er-
Bka 120 (4009-G' 

KUPIĘ samochód IF A. -
Oferty składać Blur-0 
Ogłoszeń PLotrkowsika 96 
"4" (4-PG) 

MASZYNKĘ do podnoszp 
n•a o"zek sprzedam. Tel. 
l53-59 (3122-Gl 

KUPIĘ taśm~ sznurowa-
dlową i dIUt palony śl'e<l 
nica 1 mm lub 1,l mm 
M. Hajman , ul. Kllińsk'e 
~o 9'2 m. 22 (3124-G) 

:.Ol'RZEDAM w staltlJie bar 
dcz.o dobrym duże futro 
kaJra.kulowe i męskie tu-
tro z wy-dlrą G. M1'oha-

LOKAI.I! 
klem ładny artystyczny 
'.>braz.ek t,ódt. Slenkle-

DWA pokooje, kuch,nd.a, _.„_1_„_za_m __ .B_a_z_a_r" ___ _ 

"' ''FIA ROW PUAl'1' 

wygody &ródm!eśmbe za­
:nlenóę n.a 2 raizy po pako 
ju z kuch.n1ą z wyg<Xla­
ml. Oferty skla.dać w Biu 
rze Ogłoszeń Plotrrkow­
' ka 96 pod .. 3119" 

NAUKA I WYCHOW 
__. .www 

ABSOLWENTKI szkól pod 
stawowy"h. o.l(ólnqksztal­
oącycb uczą s'ę ma<;>.yn-0 
ri ;.sania. s•eno~ -afi! b ' ur"' 
weJ. Zap!sy Kursy s•-0- PRZEPISUJĘ n.a maszy­
wa1rzySi2'.ern.a S\.enograf6·-· ·1ie po nleml-ec:ku, t11aon­
Miai..<-Lyt1'"9telt · Tr .„ · •1< · eO' · cuskti. Polon.istka-kore<lt-
50, Piotrkow'!k• 8~ · \ '"""'" wą107.1u'i•l<• -4 

PJtZEDSIĘBIORSTWO PAŃSTWOWE 

ZAMIENI LOKAL 
przemysłowy na parterze 

składający się z 5 pomieszczeń 
o pow. 150 m2 (siła, światło, 
woda) - na 

duży pokój z kuchnią. 

Zgłoszenia: Łódź. ul. Vlm7yńska. 13-15, 
tel. 103-26. 

ODSWIEZANIE, tarbowa 
nlc obuwia, torebek 
ołaszczy, Piotrkowska 9 
e,~·~ oficvna t:ł7'7' _r · 

CEROWANIE skarpet me 
skich, .naszyn-0wo POD­
NOSZENIE oczek w poń 
czocha.eh, d<>brze - szyb­
ko - ta·nio. Piotrkowska 
nr 41 w pocJwórzu 

TENISOWE T'akie<ty na­
c1ąga Ol'az sprzęt spo:-t-0 
wy na.prawla f-ma PUJ­
DAK. KUiń$:1ego· 15 -
tel ti~-62 

UWAGA repasa,czk1! Ma­
S'Lynkl, 1,g1y na.prawi.a 
szybko i fachowo B 
DłumiewsJd. Al. 1 Maja 
52. tel. 171-61 (312'7-G) 

ZGUBY 

DNIA J.UI.53 r. zgubl<mo 
dówód osobi$ty na nazwi 
sko Daw1dowicz Jani'.na. 
~.aimowl.c0a 8-4 

SKRADZIONO le~ityma­
cję szJcolną n·r 242 Tech 
Poczt. Czesbawa Zawadz­
ka f314~-GI 

ZGUBIONO legit. służb-O 
wą nr 5 wydąną prze'l 
WZWM w Łodzl. nazwi­
r.ą. ... R ... t1'1 ' ~l1=tw f<'ln~· r.o::;l( 

ZGUBIONO leg1t. szkol­
ną PL na n.azw · ~~o Ka.z~ 

·~ 1 er?. MruC?~tOWC":i.1<' ~ 

3tiRA!JZIONU .~.'(lt. l l b e z, 
pleoz.alnl Spoi. i \\"ejś­
"' ówkę fabryczną n.a na­
:rwlsko Alicja Bl.nczak 
Urzeclnicr.e R (31?~-'°"' 

chodni<i 58 (30'39-G) 

~GlTBIONO kartę mei-
1unkową, leglt. Ubezp 
'>!)Ol. , za~wi,adC7le-nla za­
wodowe. nomi11"1111cję wyd 

ZGUBIONO karte mel­
dunkową na nazwi&ko 
Alfreda Hul&k, A'h·om~w 
slc1e.l(o 19 (3038-G) 

-,rzez Straż Pożarna i tn ==========::::: 
1e do.kumentv Na2wisko 
Ą. lat- •andP• Rz.etels<lc1 

8 Mairca 30 (3129-G) 

'GUBIONO kartę mel­
ju.nk-0wą Jad·wiga Ma·Jew 
oka. Lóclf ul. Mack'ewi­
cza 20 m 115 (3044-Gl 

Czyta1c1e 
•• l>ziennik 
ł,ódzki„ 

ZGUBIONO wejśc'ówk• llltlllllllllllllllllllllłłllllllllll!llllllllllllllllllllllllllllllllllllllllłłtllllllll 
Cahrycmą. Alicja Czok 
Marv•·'"'""~ nR (~rn· . ~. • S WYDAJE INSTYTUT PRASY ~CZYTELNIK" 
ZGUBIONO wejściówk' ~Reda.11.c.1a l AdmLnlstra.<:Ja Lódt. ul. PlJC>trkowska 96, 
tal>ry""-na - Wlod'rlml~'l'"l :tel Centrala 283-00 Red nacz. 125-64. godz, pnyj. 
AnuS?:t'7Yk ul. Przędz.al- ~lZ--13 Sekretarz odpow 204-75. l?odz przyi . Ul-1%, 
nian.3 88 (31~-m 1:dz;al gospoclBTCZY 283-00 wewn . 38 oraz 228-32. cizi.al 
="''-""'=~----'. =. ;.:....= 5sportowv 208-95 dział kult 141-10. dz\.ał miejsld 
ZGUBIONO we1~c1ówlcę S:H3-80 i 283-00 wewn 37 dział listów 1 korespon-
1abrycz.ną na, nazw1sl1;o S dentów 283-00, wewn 40 i llł-32. 
Wiesław Ko 007l' ejczyk !Redakcja rekopisów nie zwraca za treść 1 t~ 
~l•c.ka ?fl m 16 ! ogłoszeń n;e b'erze odoowledzialności. 
7,Glll\lONO wejś"iówkę !l Dział ogłoszeń Piotrk-0wska 96 tel lll-i;O I 114-'5 „,„ 2301 n.i naz"d~ko zo- S: czynnv 8-16. w sob<rty a-a. 
f'• Woź!Uiak, Wlśniow• !Cena w pre-nume-racle pocztowe'j 5 zł mleslęezn19 
Góra (314:5-G) ;: REDAr.tT.TE KOT .11:r.TTTM tn;n „ K<"V.TNE 

DZIENNIK ŁODZKI .nr J3 (Z'70Q 5 



l +* Sl'tJR1 JJl&;:J W &-tą ro_cznicę śm!erci 
~ rJ gen. Sw1erczewsk1ego 

O dalszych szansach łódzkich bokserów odbędzie się wielki raid motocyklowy 
W 6 roczndcę śm!etti generał.a 

Karola Swierczewskiego, Liga 
Pn.yj.aciół żołnierza organia:uje 
mot.ocyi<Jowy raki un.1wersa~ny. 

Ralid odbęctzLe się d.n.La 29 m.airca 
br. Trasa raildu wynooić będ.z.ie 

około 165 km i przebiegać będzie 

przez: Lódź - Pa.biainke - Lask 
- Wadlew - Dl!utów - Górki Du 
że - s-wzll'kw<in - G<>łygów -
Głuchów - Tusz;y·n Lag - Stry­

ków - SI~ - Br:zeTJIDy i z 
powrotem do LoctiL 

szyn nastąpi w c2l11Sle od. IJ'Odz. 
7.30 do gooz. 8.30. 

D W AJ BOKSERZY w wa-
dze koguciej: Kowalski z 

Rzeszowa i Pawlak z Białego­
stoku byLi tak wyczerpani wal 
ką, że w trzeciej rundzie za­
miast boksować zaczęli tań­
czyć „polkę" na ringu. Taniec 
ten przerwany zostal gongiem. 

PRZED W ALKĄ Scigaly 
z Kapturskim przez 

(iluższy czas trwala przerwa, 
gdyż obaj zawodnicy mieli na 
sobie identycznego koloru ko­
szulki. Scigala zmienił swą 
koszulkę na czarną. Scigala 
trzy razy byl na deskach, i 
ostatecznie przegral przez 
techniczny nokaut. 

NAJWIĘCEJ braw otrzyma-
li dotychczas malo znani 

pięściarze Owczarczyk z Opo­
la i Martyniuk ze Szczecina. 
Walka zakończyla się zwycię­
stwem Owczarczyka. Była 
ona rzeczywiście porywająca. 

J. N. 

(Telefonem z Poznania) 

W śród nielicznej grupy I walczył po prostu słabo, a~e 
łodzian znajdujących się w związku z tym nasuwa się 
na mistrzostwach bok- pytanie, czy Brzózka potrafi 

serskich w Poznaniu rozważa- umiejętnie wykorzystać ten 
ne są szanse tych zawodni- słaby okres formy kandydata 
ków, którzy w piątek staną do do tytułu mistrza Polski w 
dalszych walk, by zakwalifi- wadze muszej. 
kować się do spotkań półfina­
łowych. Chodzi mianowicie o 
Brzózkę. Były reprezentant 
Polski spotka się z Kukierem 
z Lublina. Olimpijczyk nasz 
w pierwszej swojej walce w 
Poznaniu mimo zwycięstwa. 
nie zachwycił formą. Kukier 

Mistrzostwa 
bokserskie ZSRR 

W Iwanowte rozeg.ra.n.o pierw­
szą część bOksttSkkh mlst.rzoli'tw 
ZSRR. W pierwsze.j części mi­
strzostw odbyły się watki w pię­
ciu wagach. 

Chcąc odnieść zwycięstwo­
Brzózka powinien przede ws~ 
stkim trafiać celnie i mieć bo­
gaty repertuar ciosów. Nieste­
ty, Brzózka stracił szybkość, 
a ciosy jego nie mają już tej 
dynamiki co przed kilku laty. 

Niemniej jednak Brzózka 
nie stoi na straconej pozycji i 
walka jego z Kukierem potra­
fi niewątpliwie zelektryzować 
całą widownię w hali poznań­
skiej. 

A teraz słów kilka o przy­
szłym inżynierze Szalińskim . 
Walczyć on będzie z Soczewiń­
skim. 

Soczewiński może w dniu tym 
stracić bezpowrotnie szanse 
znalezienia się na iringu w 
spotkaniach półfinałowych. 

Skoro mówimy już tak do­
kładnie o szansach łodzian, 
trzeba bezwględnie wspomnieć 
o byłym mistrzu Polski Ja­
skóle, który na tle bokserów 
walczących w wadze ciężkiej, 
nie wyłączając Gościańskiego 
i Węgrzyniaka nie wypadł sła­
bo. Z szansami Jaskóły liczą 
się w Poznaniu bardzo poważ­
nie. 

Po walkach piątkowych za­
rysują się już w sposób wy­
raźny sylwetki tych, którzy w 
niedzielę przed południem ja­
ko nowokreowani mistrzowie 
Polski staną na podium zwy­
cięzców. 

Jarosław NiecleckL 

Czwartek bokserski 
W wadze mu~J tytnł m;.stnow 

ski zdobyl wloelokrotny mistrz 
Zwi'!Zku Radzieckie;;o BULA­
KOW zwydężajac w walce fi.nało 
wej Bioetycha (BiałM"Uś). 

Warto przypomnieć, że Sza­
liński wygrał w swoim czasie Dziś w lokalu K. S. „Ogni­
przez nokaut z Krużą. Jeżeli I wo" przy MPK przy ul. Zaką­
łodziani_n . potrafi. or;ianowaćl tnej 82 0 godz. 18 odbędzie się 
nerwy 1 me' będzie bił szero- . ' . 
ko, a całą uwal'(e skoncentruje drugi z kolei „czwartek bokser 
na walce z półdystansu, to ski". 

Oczek,MmY na nowe rekordy ciężarowców 

Zgłoszeni.a zawOOnlków pr.eyj­
muje sekcja mot<>rowa LPZ w Lo­

dzi, ul. Obr. Stalingradu 30 do 
ónla 28.3 53 r. do go<la:. 19.00. 

Z uwagi na to, że r&i.d ten bę­
dzie pierwszym w okresil,e wiosen 
nym, na•leży spodziewać si.ę maso 
wego uctzlału zawodnl:kÓW ze 
w=ysbk:ich sekC'Ji motorwych -
zwł.aszcza większego udziału ko­
bi>et, które w I Raidtie Kobie­
cym w bardzo trudnych wa:run­
k.ach terenowych uzyskaly wyni­
k.i nie gorsre od mężczyzn. 

Ra4.d rozegrany Z06tanle na mo­
tora.ch w ka.tegorii do 1%5 ccm 
tlla których prze-widzi.ana szyb­
kość wynosi 40 km na godzinę, 

w kategorii 200 oom - szybkość . s· eg 
50 km na godzi.tlę, w kate.gorii I 
350 ccm - 56 km na goctzi.nę, w ł • 
kategorii ponad 350 ccm - seyb- n a prze a J 
kość 55 km na godtJi!llę o.raz mo­
tocykle z k()Sfl.&mi, dla których 
przewld"Ziiana sz;ybkość wynosi 50 

km na godzinę. 

St-art nastąPi o godz. 1.09 ran<> 

sprzed siedrzloby Z&r"Ząóu Łód:lJkie­

go Li€\. Przyjaciół Zołn·ient.a ul. 
Plotirkow&ka 97. Meta mieścić się 

będzie na parl<ingu przy ul. Prze 
jazd i Placu KQITluny PairySlki1'!j. 
Przed 9tairtem o godz. 8.4'i odbę­
dzie się odprawa zawodników, na 
tomiast odbiór technliczny ma-

W Parku Ludowym odbyły się 
pierwsze wiosenne biegi na prze­
łaj, zorganizowane przez ZS Spój 
nla. 

w bieg.ach tyoeh wzięli udzl ał 
oprócz członków kół sportowych 
Spójni, również i zawodnicy łódz 
kiego GWKS. 

w biegu na 580 m dlla kobloet 
zwyciestwo odniosła Zwolińska 
wanda. 

w biegu na dyst. oko'ło 1.300 m 
dla juniorów pierwszy był Lusiak 
Janusa:. 

Na tym samym d:ysta!nsiie dla 
se111iorów - zwyciężył zawodnik 
GWKS Kundzilk Ryszard. 

Bieg na dysta•n.sle ool<o-lo 3.000 m 
wygrał Sieciechowski Jerzy -
GWKS. 

W wa·d-ze pl6rkoweJ w fhnale 
SJ><>tka.li się S()kol'ow I młody Smir 
ue>w. Zwyciężył bardziej rutyno­
w.i.ny SOKOŁOW. Mistrzem ZSRR 
w wadze lekkopólśredn•iej zostal 
MIEDNOW. a w wadze lekkośred 
niej TJSZIN. W wadze pólcię-l­
kie,l mi..,trz.ostwo zdobył JEGO­
ROW "Zwyeięża,,Jąc w t'nale wle­
lokrO'tnego mistna ZSRR Piero­
wa. 

Wsayscy 7Alobywcy tyl>ulów mt­
strzow11kich są reprezenta.otami 
M~kwy. 

Mistrzostwa Polski 
wyłonią najsilniejszych ludzi kraju 

W biegach męski>eh sta•rtowalo 
ogólem 46 zawodników, w kob'.e­
cych 21. Wyróżnić n.a.leży kolo 
Centrali Tekstylnej, które na.iiicz 
niej wzięło udział w biecach, 
zwlaszcza w konkurencji kobiece .. 

Liczne grono młodzieży 
=::wróciło się do nas z prośbą, 
aby wyjaśnić sprawę sprze­
daży biletów ulgowych na me­
cze pilkarskie o mistrzostwo 
II Ligi. Do listu - zalącwno 
matematyczne „obliczenia". 
Uczniowie doszli do przekona­
tiia, że gdyby któryś z nich 
nieszczęśliwie, jako ostatni, 
zaj,ąl miejsce w ogonku przy 
kasie stadionu Włókniarza, 
zmuszony bylby czekać na 
sprzedaż biletu ulgowego oko­
la 7 godzin. 

- Dlaczego nie ma biletów 
to przedsprzedaży? - pytają 
ticzniowie. 

T enJs stołowy 

Rumunia i Angli~ 
mistrzami świata 

W konkurencji kobiet tytuł mi 
strzowskl świata z.dobyła Rumu­
nia, która pqkonała w fm.ale An­
glię 3:0. Reprezentantki Ang!!.! 9io 
.stry Rowe. które na mistr:w­
stwach świata w Wledn:u (1951 r.) 
zdobyły tytuł mistrzowski w grze 
P<X!wójnej, pnegrały zdecydowa 
nie ws"Zystkle spotkania z dosko­
natymf Rumunkami, z których 
bezkonkurencyjna była mist;rzyni 
świ.a·ta Rozeanu. 

W flinale drutyn męek.lch An­
glia pokonała niespodzl1'!Wa·nle o­
brońcę tytułu, drużynę Węgier 

5:3. O porażce Węgrów zadecydo­
wała słwba :form.a KoC7.iaona t 
Gyetvai. 

Wub. niedzielę ciężarowcy 
wszystkich okręgów na 

terenie kraju zakończyli mi­
strzostwa. Mistrzowie i wice­
mistrzowie poszczególnych wo 
jewództw zdobyli prawo do 
brania udziału w mistrzo­
stwach Polski w podnoszeniu 
ciężarów, które w najbliższy 
piątek, sobotę i niedzielq ro­
zegrane zostaną w łódzkiej ba­
li na Widzewie . 

Na podeście w hali widzew­
skiej oglądać będziemy od piąt 
ku najlepszych zawodników 
Polski. I tak udział swój już 
zgłosili: „kogut" Pośpiech -
rekordzista Polski w podrzu­
cie (100 kg), w średniej prze­
ciwnikiem mistrza Polski Bo­
chenka (102,5 kg rwanie i 130 
podrzut) będzie m. in. jego głó 
wny rywal Bek z Bydgoszczy, 
który dzierży w tej wadze re­
kordy krajowe w wyciskaniu 
(102.2 kg) i w trójboju (330 kg). 

W półciężkiej faworytem jest 
Białas, rekordzista w podrzu­
cie 137,5 kg i w trójboju 337.5 
kg. W lekko ciężkiej startować 
będzie Reguski, zaś w ciężkiej 
Hajda ze Stalinogrodu i Gldu­
ski. W tej chwili organizato­
rzy posiadają zgłoszenia oko-
40 zawodników. Najliczniej ob­
sadzi mistrzostwa Stalinogród 
(13 ciężarowców), zaś do piąt­
ku przewidziane jest jeszcze 
zgłoszenie około 50 zawodni­
ków. 

A organizatorzy oświadczają: 

- Dlatego, że z biletów ul­
gowych, nabywanych czasem 
w przedsprzedaży hurtem przez 
zainteresowane osoby, próbo­
wała korzystać, a więc dostać 
sie na stadion cala rodzina 
plus krewni i znajomi. 

Ale na wszystko jest rada. 
łódź w półfinale Pucharu Polski 

Ciężarowcy mistrzowskie ty 
tuły zdobywać będą w trójbo­
ju olimpijskim, a więc w rwa­
niu, podrzucie i wyciskaniu 
we wszystkich kategoriach od 
koguciej do ciężkiej. W piątek 
27 bm. 0 godz. 17 walczyć bę­
dą „koguty" i „piórkowcy". 
W sobo.tę o tej samej porze re 
orezentanci wagi lekkiej i śre­
dniej. zaś w niedzielę o godz. 
14.30 na podeście w hali wi­
dzewskiej ujrzymy reprezen­
tantów wagi półciężkiej, lekko­
ciężkiej i ciężkiej. 

Dla orientacji po-dajemy wagi 
zawodnilków w pe>szczególnych 
ka.teg<>riach: kogucia - 56 kg. 
piórkowa - 60 kg, le·kka - &7.5 
kg, śre-d.nia 75 kg. p61cieł.ka -
82,5 kg, lekko-ciężka - 90 kg I 
ciężka. ponad 90 kg. 

Począwszy od następnego me­
czu, ucząca się mlodzież bę­
dzie mogla zaopatrywać się 
wcześniej w bilety ulgowe na 
podstawie zbiorowych list, pod 
pisanych przez kolo sportowe i 
dyrekc:ię. 

Zamówienia zbiorowe nale­
ży kierować na adres sekreta­
riatu Kola Sportowego im. 1 
Dywizji Kościuszkowskiej, ul. 
Łąkowa 21. 

W. L. 

Pierwszy, barduej poważny wy 
stęp drużyny reprez.entacyjneJ 
województwa łódzkiego w me­
czach koszykówki o Puchar 
Ml•ast zakończył się przegraną tej 
drużyny. Uległ& ona reprezenta­
cji województwa poznańskiego 

15:65 (9:30). 

Natomiast reprezentacja Łodzi 

do dalszych gier PuchaTU Miast 
zakwailifikowa>a s'ę bez walki 
Jej przeciwnik. reprezentacyjna 
drużyn.a woJewódz:twa wa.rszaw-

- Przyjemne wiadomości? - zapytała jej współlokator­
ka, której nawet we śnie nie opuszczała ciekawość. - Czy 
to ma coś wspólnego z twoim narzeczonym? 

- Owszem... Nie dowiedziałaś się przypadkiem czegoś 
nowego o Pawle Raskowałowie? 

- Ludzie dużo gadają, ale nic nowego nie słyszałam. 
- Powiedz mi. co oznacza król żołędny, król czerwienny 

! czerwienne walety? 
- To bardzo proste: król żołędny - wiernego przyjacie­

la. czerwienny - szczęśliwe~o zakochanei;!o, a czerwienne 
waletv - nieprzyjemności albo wrogów. Zależnie od kar.: 
ty ... Wróżyłaś sobie w Gornozawodzku? Coś mi się nie bar­
dzo chce wi.-rzyć ... 

- Nie. Po prostu słyszałam jakiś żart. 
Długo nie mogła zasnać List leżał pod poduszką i Walen­

tynie zdawało się, że Maria Aleksandrowna szepce jej do 
ucha słowa nadziei i pocieszenia. 

2 

Tego dnia. kledy Walentyna zamartwiała się. Paweł czul 
się znacznie lepiej Choroba minęła. gorączka spadła. Zjadł 
nawet na śniadanie chleba z kiełbasą, nie czujac zresztą 
:żadnego ,smaku Jedno w<zakże było niezwykle dziwac1.ne 
i męczące: mechanizm czasu przestał jak gdyby działać, 
minuty uparcie nie chciały ruszyć z miejsca. 

Kilkakrotnie przychodziła .do niego Lonuszka i Paweł py­
tał ją przez sen. czy Osip przvszedl już z Bażenowki. czy 
Piefiusza wrócił z Przeklętej Kotliny i czy stary Roman 
w d~l<7vm dai:!U ie~t nieprzvtomny. 
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sklego w ostatniej nJemal chwi11 
zrezygnowała z organizacji tego 
spotka.ni.a na własnym terenie. 

Półfinałowe walki, do których 
zakwa!itikowały się Warszawa, 
Kraków, Wrocław Szczecl>0, Lódź 

rozegrane zostaną we Wrocławiu 

w dniach od 29 marca do 2 kwiet 
ni.a. Drużyny, które za·Jmą pierw 
su 1 drugie miejsce w tym tur­
nleju wezmą ud2liał w walkach 
finałowych. 

KILKA ZDAJQ' O REGULA­
MINIE 

W każdym boju, a więc wy 
ciskaniu, podrzucie i rwaniu 
zawodnik ma prawo podejść 
trzykrotnie do sztangi. a więc 
razem każdy ciężarowiec bę-

Odpowiedzi Lonuszki wplatały się w sen, nie przerywając 
go jednak. 

Nieoczekiwanie w zepsutym mechanizmie czasu jakieś 
kółko przekręciło się tak gwałtownie, że zamiast dnia od 
razu nastąpiła noc. Do izby przeniknął ukradkiem przez okno 
niebieski promień młodego księżyca i zawisł nad wezi;ło­
wiem. W świetle tego promienia 2 nieruchomej ~iemności 
wystąpiło kolano człowieka. siedzącego na stołku koło pieca. 
Na kolanie spoczywała nieruchomo mała starcza ręka . Na 
małym palcu b.lyszczał pierścionek. 

- To wy. Nikodemie Iwanowiczu? - zapytał Paweł 
bynajmniej nie zaskoczony niespodziewanymi odwiedzi:.?mi 
Chałuzjewa. 

- Już nie śpicie. Pawle Piotrowiczu? Jak się czujecie, 
mój drogi? ... Od maleńkiej dziewczynki która tu mieszka, 
dowiedziałem się. że bvliście poważnie chory. 

- Czuję się już nieźle. Jestem tylko osłabiony. Ale i to 
przejdzie ... 

dzie dźwigał sztangę (w trój­
boju) 9-krotnie. 

Po podniesieniu pewnego cię 
żaru, dokładać będzie się na 
sztangę 2,5 kg ciężarków. je­
dnak na życzenie zawodnika cię 
żar można zwiększyć, przy osta 
tnim podejściu w boju zawo­
dnik może zażądać dodatko­
wego dołożenia ciężaru, lecz 
nie w,iększego niż 2.5 kg. Przy 
wyciskaniu zawi>dnik po pod­
niesieniu sztangi na piersi mo 
że ją podnieść nad głowę po 
komendzie arbitra przez klaś­
nięcie. Opuszczenie sztangi 
musi nastąpić również po ha­
śle arbitra „opuścić", w razie 
szybszego opuszczenia sztangi 
na podest, bój jest „spalony". 

Zb. Skb. 

Najmłodsi 
przy stole 
ping· pongowym 

Dziś w M. D. K. rozpoczną 
rozgrywki o tytuł mistrza w 
tenisie stołowym szkól pod­
stawowych. 

Do mistrzostw zgłosiło się 
84 chłopców i 22 d:Eiewczęta. 

l!łlAl>IO• 
CZWARTEK, 26 MARCA 

7.20 1 17.30 (L) ,.z mikrofonem 
przez miasto i wieś" 7.35 (L) „Z 
gr<>ma.d naszego województwa". 
7.50 Stan pogody 7.55 Wladom. 
poraame. 8.00 (L) Pieśni ma.sowo. 
11.45 „Głos mają kobiety". 12.04 
Dzi•erullik. 13.00 (L) Koncert rozr­
w wyk. ork. ro-z.gł. łódzk'.ej. 13.~0 
CL> Muzyka. 14.10 Dla kl. I - •. o 
tym, jak Boguś zamieszKał w dom 
ku na kurzej nóżce" 14.30 Dla 
kl. V - „Jedzjemv do Smolic" 
14.50 „swojsk'e melodie" w wyk 
zespołu ha.nn-0n 15.10 •. Sztonn" -
fra.gment powieści 15.30 Dla dzie 
ci - „Spiewamy o•<>senki i słu­
chamy muzyki" 16.00 .. Wszechn ' ­
ca Ra-diowau: .• Zarys historii po­
Ws"Z.e<:hne1". 16.2<1 (Łl „Pit'łgoras 
z ulicy Gdańskiej" - aud. dla 
młod-z. 16.35 IL) „Operv Webera I 
L<>rtzinJ?a" 17.00 Wiadomości nn­
ooludnlowe. 17 15 (L) Młodzi mu-
7.VCY przed mi'krofonem. 17.45 CL) 
Muzyka rozr 18.00 CŁl T:-vbu!'la 
Rad'osłnchacz.a 18.15 CŁl Ren<'r­
taż „ Wyławiacze cieoła" 18.30 
,Odpowiedzi fali 49" 1 R.42 Mu2.y­

ka. 18.50 Koncert chóru ro?!!' 
wrocl 19.10 Radiowv kurs iez 
cos. dla za.awan< 19 30 M•Jzvka i 
aktualności. 20.00 .. Dla każ<l~ffo 
C"~ miłego" 21.00 D'iennik. 21.32 
.. Serce generala 11 21.3::i Utwor'' 
K. Debussy·ego. 22 OO „Wszechni­
ca Radiowa" · - „Historia litera­
tury polskie'" Cin 22.20 „Na'- ·" 
nlelsze svmfonle Mc7 arta" ~.50 
M11zyka rozr 23 l1l Ut\••nrv Lud­
wika van 'Fleethovena. 23.50 Ostał 

nie wiadomości. 

Mistrzostwa potrwają 4 dni. Po -~----------­
czątek gier o godz. 15. 

Czy zdobyłeś 
SPO? 

Mistrzostwa szkół średnich, 

do których zgłosiło się 57 chło-1 
pców i 17 dziewcząt rozpocz­
ną się 30 marca. i potrwają 3 

dni. ------------------------

- Słabość na pewno przejdzie, ale inne rzeczy ... - west­
chnął Chaluzjew. - Powiedziano mi w środę. że ch('ieliście 
się ze mną zobacz.yć. Podobno byliście u mnie w domu. 

- Owszem, bylem ... Czyżbyście jednak tylko z tego po­
wodu zrobili taki kawał drogi? 

- Nie, mieszkam teraz w pobliżu, w Gilowce, koło Eamej 
Bażenowki. Gdybym nawet mieszkał znacznie dalej, ~zżbvm 
przyszedł. Jak powiadają, nie ma złej drogi do swej nieboiti . 

Skąd dowiedzieliście się. że jestem w Końskie.i Głowie? 
Od tego pijaczyny - Osipa. Zreszta. gdvbv nie on. to 

ktoś inny by mi powiedział. Ludzie ciągle o wa~ gadają. 
usta im się nie zamykają. - Westchnął znowu i dodał: -
To bardzo smutne._ 

- Tak. to smutna sława.„ 
- Niesłychanie smutna - powtórzył Chałuzjew. - Czym 

się zamierzacie obecnie zająć? 
- Nie chcę teraz o tym jeszcze myśleć. 
- Gorzej będzie. jeśli inni ludzie zaczną o tym myśleć.„-

z ukrvta groźbą w glosie powiedział Chałuzjew. 
- Przestańmy rozmawiać na ten temat Wiecie - ciągle 

zdawało mi się. że was zobaczę Pragnąłem tego spotkania. 
Nikodemie Iwanowiczu Musze zapytać was o wiele rzeczy 
- powiedział powoli Paweł - a przede w~zystkim o ojca ... 
Wszystkie moje niepowodzenia na Przeklętej. tutejsi ludzie. 
a przynajmniej długoletni mieszkańcv Nowokamieńska. łą­
czą w jakiś sposób z nazwiskiem ojca. Utrzymuja oni. że 
01c1ec pracował na Przekletei i wvsadził ją w powietrze 
przed samym wkroczeniem Armii Czerwonej W wvbuchu 
zginęło rzekomo kilku rebaczy. Powiedzcie mi - to pr:iwda? 

je. d. n.) 


